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FRANCJA OGŁOSIŁA POGOTOWIE Gwałtowna bitwa ·na froncie wschodnim 

P ł t ł I k 
Powstańcy zdobyli szereg ważnych pozycyj r Z e Z ( a ij n O [ r W a a W a a BARCELONA 24.9 Komunikat minister- Andaluzji wojska narodowe odparły na ocłr-
stwa obrony podaje, że na froncie wsch. cinku Puerto Calatrareno ataki nieprzyja-

~;a~~o~;az~l~~akil~~d~y~:n~ęt~~:~~~;~~j ~;łl;k~. ~:t!~on~i:e;~row:~~~~~ na;~;y~j. 
P I k ' I ' k• h • d • L które jednak wojs'ka rządowe odzyskały, Prócz 400 jeńców wojska rządowe straciły - o il ow zao zans I( z zan armer1ą (ZłSną biorąc do. niew~li licznych jeń~ów ! znac~ kilkuset zabitych. Wśród zabranej nieprzy„ 

ny materiał wo1enny. W czasie ter walki jacielowi zdobyczy znajduje się wiele ka"' 
śląska Zaolzańskiego i obszarów węgier- od wiadomości z EolsJdt wierzy w swoje wzi.ęto 2 cz<>łgi pochodzenia niemie<:kiego. rabinów maszynowych i t sowiecki tank. STRASBURG, 24. 9. - W całej Alza

cji odbywają się wielkie translokacje wojsk 
W ciągu ubiegłej nocy władze wojskowe 
wydały rozkaz, aby wszystkie garnizony w 
okolicach nad Renem znalazły się w stanie 
alarmowym. 

Wysunięte na W[łJJód fortyfikacje w 
N adrcnii zostały obsauzone przez wojska 
w pełnym uzbrojeniu polowym. Dla spraw 
niejszego przeprowadzenia transportu 
wojsk zarządzono rekwfaycję samoohodów 
i zaprzęgów konnych. 

Rozkaz powyższy przyszedł tak iniespo 
dziewanie, że wielu oficerów i żołnierzy 
musiano wywołać z kin i kawiarni w mia
stach. 

W godzinach poran.nyoh wszystkie for
tyfikacje na granicy obsadzone były w po-
dwójnej sile. _ 

Druete spotkanie 
Hitlera z Chamberlainem 
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W miejscowości Godesberg nad Renem, od 
było się drugie z kolei historyczne spotka
nie Hitlera z Chamberlainem, Spotkanie to 
nie dało rezultatu. Na zdjęciu - Hitler 

z Chamberlainem. 

skich będzie musiała być załatwiona. zwycięstwo. Sti:ąc<>no ~eż 5 samolotów . nieprzyjaciel- W walkach powietrznyc'ii strą,::ono ogółem 
Prasa podaje bez komentarzy notę So- sk1ch, WOJSka rządowe straciły 3 aparaty. 14 nieprzyjacielskich samolotów. 

wietów do Polski. Lord Halifax p-rzyjął JUGOSŁAWIA NIE POMOŻE CZECHOM. Na froncie Lewantu powstańcom udaw 
sowieckiego charge d'affaires w Londynie. PARYŻ, 24.9. - Z kół dyplomatycz- się odzyskać zdobyte niedawno przez woj 
NA śLĄSKU ZAOLZANSKIM STRZE- nych informują, że rząd jugosłowiański za ska rządowe pozycje na odcinku Manzane-

LANINA. pytany kilka dni temu z Pragi, czy w razie ra. 
PRAGA, 24. 9. _ Funkcjonariusze agresji węgierskiej gotów jest wypełnić zo Na froncie Estremadury oddziały rządu 

czescy na śląsku Zaolzańskim otrzymali po bowiązania wynikające z paktu małej En- we zdobyły ostatnią redutę w Pena Grispi
lecenie, by dziś do g. 12 w południe ewa- tenty - odpowiedział negatywnie. Biab- na i wszystkie wzgórza w Pena de La Os
kuowali swe rodziny ze śląska Zaolzańskie gród oświadczył, fe Jugosławia zachowa s.a. 
go na teren Czech i Moraw. w tym wypadku ścisłą neutralność. W Andaluzji wojska rządowe zdobyły 

CIESZYN, 24. 9. - W czeskiej części 
6 

Horno de La Cal I Casa don Juan Escalona. 
Cieszyna doszło wieczorem w okolicach OST ATRIA Dlł BA 
Parku Sikory do starcia pomiędzy ludn~- - Chamberlaina. - SALAMANKA, 24. 9. - Komunikat głów 
ścią polską a żandermerią. Wywiązała się - - nej kw·atery wojsk gen, Franco: na froncie 
ostra ~trzelanina i rzucono kilka granatów GODESBERG, 24.9. Pomimo zapowie- Teruelu wojska narodowe przeprowadziły 
ręcznych. dzi nocnej odjazd Chamberlaina z Godes- akcję oczyszczającą, zadając przy tym nie 

W pobliżu mostu Jubileuszowego i ~a berg nie nastąpił rano. Przypuszczają, że 1 pi;zyjacielowi duże straty i biorąc do nie
samym moście doszło również do starcia. dojdzie jeszcze do jednej rozmowy z Hi- woli poważną liczbę jeńców. Na fronde 

GDYNIA, 24. 9. - W piątek po połu· 
dniu wyszedł z Gdyni do Ameryki Pohl!-< 
dniowej polski transatlantycki statek „Pu
łaski", zabierając około 600 pas:iżerów 
oraz ładunek drobnicy i pocztę. 

Podczas podróży s/s „Pułaski" zawinie 
kolejno do następujących portów: Dakar, 
Rio de Janeiro, Santos, Rio Grande de Sui, 
Buenos Aires, gdzie przybędzie dnia 18. X. 
br. Powrót powyższego statku do Gdyni 
przewidziany jest około 10. XI. br, 

W czasie walki ze strony czeskiej strz~lano tlerem,. chociaż nie je~t tó pewne, po no-

rów.nież w stronę terytorium polskiego, cnym fiasku konferenc1l. PrzrJ·azd ksi·az· -=-t Kos"ci·ela do Cz=stocha"•11 przy czym strzały wybiły szyb~ w z~kła- 'I "I W li 
dach Zielińskieg~ .w. polskim .cieszyme. I Radio włoskie Die będzie nadawało płyt Dzjł fOZDOCZilł sfe w elki złot KatoJickrego zw. Mlodzieżr Meskie1·. Czesi obstaw1h zandarmeną gęsto ca- h • d , 
łą grankę, nie przepuszczając nikogo,. - nagranyc przez zy OW CZĘSTOCHOWA, 24. 9. - Dziś, w sobotę, Wezoraj o godz. 20-ej m. 05 przybył pocią-

t ł rozpoczyna się w Częstochowie na Jasnej Gó- giem pośpiesznym z Wars:1.awy w towarzy-
W nocy ciągle były słychać ,s rza Y· zan- RZYM, 24.9. - Dyrekcja radia wło- rze zapowiedziany, wielki zlot-pielgrzymka Ka- stwie swego sufragana ks. biskupa Szlagow-
darmeria czeska strzelala bądzto do ludno- skiego zabroniła wszystkim rozgłośniom tolickiego Związku Młodzieży Męskiej. skiego J, Em. ks. Kardynał Kakowski, którego 
ści lub też na postrach, by w ten sposób włoskim n.adawać audyci' e z płyt nagranych Ze wszystkich stron kraju w 72-ch pocią- powitała na per~nie kQmpani~ honorowa mit ·s 
d d ·ć f ) •""'1ek1'n1'ero·w W czeskiej' czę gach apecjalnych zjedzie ponad 1000 tysięcy scowego pułku piechot" z orkiestrą duchowie o pę z.1 a ę """ · przez artystów ~ydÓ\". Zakaz ten obe1·mu- ł d · · to · ' • 'k k '' m o ziezy s warzyszoneJ, wchodzącej w skład stwo miejscowe oraz władze organizacyjne ści Cieszyna panuje pant a. je również utwory muzyczne żydowsk!ch te~ potężnego Związku. młodzież KSMJ\1. 
KOMUNISTYCZNY STRAJK W MOR, kompozytorów. . W piąte~, prz.ybyli do Częstochowy dostoj- O godz, 20-ej m. 28 przyjechał pociągien 

OSTRAWIE m członkowie Episkopatu, którzy będą uczestni J. E. ks. biskup Łukomski, ordynariusz łom-
'MOR OSTRA WA 24 • 9 - Wybuchł ~I~ I • I I ~u M ·~, kami. z:otu Katolickiego Związku Młodzieży żyński . ' . . · / nium1 na1ar o war 11 ow MęskieJ. Dziś przybyli do Częstochowy koleją J. E. strajk w zakładach ciężkiego przemysłu. 1 

(' J U W ft li Samochodem wprost na Jasną Górę przybyli ks. biskup Fulman, ordynariusz lubelski w to-
zakładach uzbrojeniowych w Witkowi- p' od Pioft o ~m -1 J. Em. ks. Kardynał Hlond, Prymas Polski. warzrstwia swego sufragana-nominata ks, bi: 
cach. Strnj'k ql ' ął czę' cio o również zat- j - . , : • • ks, arc:i~biskup Nowowiejski, ~iskup płocki wr~z skupa Gorala, a o godz. 20-ej m 05 od stro"' • 

. . . . f>IOTRKó , 2 . 9. - \V d.1.u onegdaj z" swoim sufraganem Hs· luskupem .c1Wetu:te11- Warszawy Ks. arcybiskup Jałbrzykowski, me3 
głębie karwmskie. szym w zaarodzie Leonarda Filipiaka we~ skim, ks. biskup Radoński ordynariusz wło- tropolita. wileński i J. E, ks. biskup polowr 
. W .Mor. Ostrawie p~nuje niezwykłe pod wsi Majkówe Folwark, pod Piotrkowem wy ~ła:vs~i i ks, biskup Zakrz~wski, sufragan łom Ga.wlina. 

niecenie, spotęgowane jeszcze przez tłumy b hł , . k'tó t 'ł d zynsk1. · Samochodem w ciągu soboty przybędą: Ich 
I . 1. . t N uc grozny pozar, ry s rawi om K 1 • b 1. d ,__ . Ek k t l't s . K ' robotników, które za egaią u :ce m1as a. a . k 1 b . t d ł t o eJą. przy y i o KralWwa o godz. 19-eJ se. s, me ropo 1 a ap1eha z rakowa, ks. 

stró · ten wykorzystują komuniści, prawo- m~esz. a ny,, 0 orę. 1 s 0 • 0 ę z ego.roczny m. 57 Ich Eksc. księża biskupi: arcybiskup biskup Przeździecki, ordynariusz podlaski ks. 
k ._J . , · ,, i któr eh pobito kilku m1 zb10ram1 oraz zywy I martwy mwen- Twardowski ze Lwowa, ks. biskup Lisowski, or biskup Kaczmarek, ordynariusz kielecki i 'jego 
. u,iąc. zaJSCta, .v. czas e Y tarz, wyrządzając strat na sumę około dynariusz z Tarnowa wraz ze swoim sufraga- sufragan ks, biskup Sonik oraz ks. biskup Czar 
mzynterm~ Niemców. . . 7000 zł. nem ks, biskupem Komarem, ks. biskup Bar- necki ze Lwowa. 

Z okol!cy Mor. Ostrawy 1 z zagłębia kar U t I ~ . t ł , t k da, ordynariusz z Przemyśla ze swoim sufra- Inni księża biskupi bawią częściowo już w 
. . , . s a ono :1.e pozar pows a W3i<!.l e • k b' k T k k b' k c t h · · k k b' k B k b w1ńsk1eao donoszą, ze odbył się tam sze- • . ' , . ganem s. 1s upem oma ą oraz s. 1s up zęs oc owie, Ja· np, s. is up u ra a, or-

0b ' · d t „ ko =styczr zaproszenia ognia przez dvmowmków. sufragan Rospond z Krakowa dynariusz piński. 
reg ze ran 1 emons racji muni · J. E. ks Nuncjusz Apostolski Arcybiskup 
nych. Policja nie panuje nad sytuacją i za- Cortesi przybędzie dQ Częstochowy pociągiem 
chowuje wobec zajść postawę bierną. pośpiesznym w niedzielę o godz 10-ej m, 45. 

W TRZYillCU POLAŁA SIĘ POLSKA Makabryczna scena na sieradzkim cmentarzu I w piątek wi~czorem przybył dowódca Korpusu 
gen. Thommee. 

KREW. z · d 0 I · d · 1· bł k Z delegacyj zagranicznych przybywają. gru 
MORAWSKA OSTRAWA, 24.9. We- wyro Dla cy zamor owa I o . ą aną pa . 20;-t~ Słowaków, prezes włoskiej Ak~ji. Ka-

die wiadomości otrzymanych z miejscowo- • tolickieJ p, G€dda z Rzymu oraz młodz1ez ka~ 
Śl k C. · k' d S ERADZ 4 g W · ł d ł d , tolicka z Francji. Inne delegacje zagraniczne śd Trzyniec na ąs u 1eszyns 1m o- I , 2 . . - czoraJ w a ze ronowa umieszczona zosta a przez ro z1nę odwołały swój przyjazd ze względu na trudno· 

szło tam wczoraj do krwawego starcia po- policyjne w Sieradzu powiadomi·one zosta w domu starców w Sieradzu i tutaj zamie- ści, połączone z zamknięciem granic Republiki 
między wojskiem czeskim a ludnością poi- ły o straszliwej, bestialskiej zbrodni. Ot·J szkiwała. Często wychodził.a z domu star- Czechosłowackiej_ 
ską. W czasie starcia oddział czeski zr-0bił przechodnie znaleźli przypadkowo w zaro- ców na spacer. Widocznie podczas takie-

WYJAZD J. E. KS. BISKUPA JASIŃSKIE(' użytek z broni, zabijając 2 Pol.aków i ra- ślach obok . <:mentarza ewangelickiego go spaceru, paru zwyrodnialców spotkałJ 
ROZMOWY z POLSKĄ I SOWIETAMI. niąc 10. skrw.awione zwł<Jki starszej kobiety, nosz.1 ją obok cmentarza, zawlokło w zarośl.a i 

LONDYN, 24. 9. - Na Downing Władze czeskie odmawiają wszelkich ce ślady nieludzkiego znęcania się. Ciało dopuściło się okropnej zbrodni, która wy-
ŁóDź. dnia 24 września, - Wczoraj wy 

chał do Częstochowy J.E. ks, biskup dr Wło
dzimierz Jasii1ski, ordynariusz diecezji łódzkiej 
w celu wzięcia udziału w wielkim zfocie-pelg 
grzymce Zwązku Młodzieży Katolickiej, 

Street odbywały się n~rady m~?istrów i \bliższych. i~formacji na t~mat z: )~i~. zamordowanej było obnażone niemal zup eł wołała w całym Sieradzu wstrząsające wn 
konferencje z leaderami opozycji. Rowniez w szeregu innych m1e1scowo nie, brzuch był rozpruty cięciem noża, tak żenie, 

Lord Halifax konferował ponownie z ści wydarzyły się zajścia. że jelita częściowo wydobyte • były na 
ambasadorem Raczyńskim w związku z żą- W kilku miejscowościach poj.awiły się wierzch. Widok zwłok, pławiących się w 
daniami Polski w sprawie śląska Zaolzań- na domach napisy: „Czesi za Ostrowicę''. kałuży krwi,. był wręcz wstrząs.ający. 
'Skiego. Anglia stoi na stanowisku, że żą- W okolicach Trzyńca wybito w. sz~o.łach Na miejsce krwawej zbrodni przyby!y 
dania Polski i Węgier należy rozpatrywać czeskich szyby: Doszło tam r.owniez do władze policyjne z miejscowym komendan 
oddzielnie od sprawy sudeckiej. . starć pomiędzy komunistycznym~ członka.-. tern PP na czele oraz komisja sądowo-le-

·w edług informacji prasy wieczornej, mi „narodni garda" .a Polakam1. ~udn.os.: karska. 
koła rządowe liczą się z tym, że sprawa ,polska choć na skutek cenzury odcięta 1est W zamordowanej bardzo szybko mzpo 

Powitanif Chambłrlałna nad lł~nem. 
znano popul.arną w Sieradzu umysłowo cho 
rą Annę Koronową, pensjonariuszkę domu 
starców. Jak stwierdzono już we wstępnym 
dochodzeniu, morderstwo miało tło seksual 

Plaszt:z~ mundurki szkolnt! dl• 1°~~:~~':ic po••c· 

CHRZEŚC IJA~SKI DOM ODZIEŻOWY 
Obstalunki - konfekcję damską i męską, -
Duży wybór, niskie ceny - wykonanie solidne. 

Ruiny spalonego 

Łódź, 11 Ljstopada 20 tel tZ·O·tZ 

budynku 
E~7i~:[i~~1~y t.~::~::~:;~;:~b.~s::i'; , f j,J~;:7t: :'.~'" ;~*'2~~~z: ~?!~'.'"ćc-

Władze policyjne w związku z energi- '~>..;„"' ······· · 
I cz.nie prowadzonym śledztwem aresztowa
ły 3-ch podejrzanych osobników, rekrutuj:) 

I cych się spośród robotników murarskich za 
1 trudnionych przy robotach budowlanycl1 
w Sieradzu. Nazwiska zatrzymanych są ze 
zrozumi.ałych względów tr.zymane w ta
jemnicy. 

W bestialski sposób iamordowan.a śr 
Anna Kornnowa pochodzi z zamożnej ro 
clziny. Pracowała swego czasu jako kraw· 
cowa i hafciarka. Mąż jej, p·rowadzący zr 
kład szewski w Zduńskiej Woli, nie żył 
nią od dłuższego czasu. Ostatnio śp. K• 

olar 5. 2S 11. 
Bank Polski notował dziś rano dolary j: 

po 5.28 i pół, funty szterlingi po 25.44, fran lijji;,; .... ;;;;,;;;.,, "' - • • • • • 

ki azwajcarskie 119.80 franki francuskie 1 W mieiscowości Schm1edeberg w Górach Olbrzymich został podczas walki zołmerzy 1 

...,._ l t4iaz J 18 „ ... , u ~ ~kim z ~ ~Y. ~~inek ważY. ~1nei 



Str. 2. „E CHO" Nr. ~ó6 

okazutnie sprzedam do t„ 1. 38 r 
Władomoit: lódź, Sienlllewltza 89 m. 5 W STOKACH 10 pół placów po 650· zł. ~;... ______________________ _ 

„Sejm" przedsicbiorsiw autobusowuth!Nieznani sprawcy 
oddał cały tabor samochodowy wymordo,.,ali całą rodzinę 

ZDJllłZEN14 I Wł'•A•.itt. 
(-) Prezydent Benesz zarządził pows-zechmi mo

bilizację w Czechosłowacji. Do gabinetu gen. Sy
rovego wejd:t.ie dwóch m.inistrów Słowaków. 

dyspozycji Marszałka Smiglego Rydza. - S TlłUl'OW W "IEIZICARilU. -
(-) Wc:z.orajsza rozmowa Chamberlaina z kan. 

clerzem Hitlerem zakończyła się bez rezultatu. -
Premier Chamberlain zrzeka ~it1 roli mediatora i 
podjął s.ię tylko obowiązku wręczenia Czechosłowa. 
cji memorandum Hitlera. Ostatnia rozmowa Cham· 
berlaina z Hitlerem przeciągnęła Bię do północy. 

WARSZAW A, 24. 9. - Pod przewodni- wany w sposób nadmierny, z drugiej zaś po
twem mec. Radlickiego odbyło się w Warsza- woduje katastrofy, opłakane w skutkach dla pa 
ie walne zgromadzenie Zw. Stow. Właścicieli sażerow. 
i·zedsięhiorstw Samochodowych R. P. prz)' Walne zgromadzenie wyraziło radość z 
lziale 73 delegatów, reprezentujących między rozszerzenia produkcji krajowe.i samocl~o
iastową komunikację autobusową i cię:iaro- dów przez P. Z. Inż. na pełną gamę wozow 
~ w Polsce. (3 4 i 5-tonowe) jakie sa nieodzowne dla 
Na uwagę zasługują następujące uchwały za~obkowe<>"O przdwozu ()SÓb i towarów. T~r

ilnego zgromadzenia: walne zgromad-zenie min rozpoć'zęcia pełnej produkcii (zapow1~-
1stanowiło dzianej na wrzesień roku przyszłego) w1-

z_woe1c się do władz z ge>rącą prośbą nien być jak najbardziej przyspieszony. 
przeznaczenie w ogólnym budżecie W uchwałach zwrócono się do Min. S'kar 

aństwowym odpowiednich środków materiał- bu o zakwalifi.kowanie przedsiębiorstw samo 
•ych dla realizacji programu drogowego, opra chodowych z usługowych na przemysłowe, 
towanego przez Ministerstwo Komunikacji; o obniżenie podatku obrotowego z 2,6 na 1 

zwrócić się do Min. Komunikacji z prośbą, proc. oraz o zniesienie 10-grosz?wych npłat 
\,y przy naprawie dróg władze drogowe woje- od kwitów bagażC?w~ch. Zdaniem bowiem 
wódzkie zwracały baczniejszą uwagę na potrze .

1 

właścicieli przects1~b1orstw autobusowych, 
by komunikacji samochodowej, zważywszy na opłaty te nie daja poważnie_jszych wpływów 
lch charakter użyteczności publicznej, Uchwała na rzecz Skarbu Państwa, a są jedynie utru
podkreśla, iż stwarzanie zbyt wielkich objaz- dnieniem dla przedsiębiorstw samochodo
tlów nie tylko naraża przedsiębiorstwo samo- wych. 
chodowe na poważne straty materialne w posta Po!1ad to na ~jeździe z:.padła u~hv.:ała V.: 
ci tak zw. „martwych kilometrów". lecz rów- sprawie odebrania śląska Zaolzansk1ego 1 
nież uniemożliwia publiczności korzystanie z przywrócenia tego rdzennie oolskiego kraju 

j komunikacji, przedłużając czas przejazgu do Macierzy oraz wysłano depesze do Na
nieraz o kilka godzin. Podobnie podkreślono, czelnego \Vodza, Marszałka. Edwarda Rydza 
że (lbjazdy dróg gruntowych względnie nie-

1 

$m_igłego z wyrazami hołdu i prośba. o przy
chlujne urządzanie objazdów na poboczach Jęcie całeg~ _tabo~u ~amochodC?_wego 1~~0 re
dróg z jednej strony niszczy tabor eksploato- zerwy mob1hzacy_1ne1 dla Armu Polsktej. 

Polsc~ poirz~ba skrzgd~I! 
AV-lee.ie L.O.P.P. :.•. ! .„-· ~~ .. , J. ~ ·.- · · V t ~;}, ~ . . 

Piętnaście lat wysiłku społecznego w ra
mach Ligi Obrony Powietrznej i Przeciwgazo
wej napawa nas słuszną dumą i ufnością w na 
.szą moc i obronność. 

Z dobrej wuli, ofiarności i wysiłku garści 
obywateli zrzeszonych w LOPP, rośnie wielkie 
dzieło, któremu na imię „Obrona Państwa". 

My, mieszkańcy Lodzi, miasta o kolosalnym 
znaczeniu w kompleksie nowoczesnych zagad
nień wojennych, musimy być specjalnie ofiarni 
i karni, czujni i baczni, a przede wszystkim 
zorganizowani i wyposażeni, aby każdy zamach 
na całość tej prastarej ziemi polskiej odeprzeć 

utecznie, aby pomni sw'ych obowiązków wo-
ee przyszłych pokoleń, zostawi~ im w całości 
puściznę ojczyźnianą, za którą całe pokolenia 
olaków płaciły mieniem, krwią i życfom. 
Nowocz_esny sposób prowadzenia wojny wpro 

wadził nowe niebezpieczeństwo, nową broń, no
we zasady taktyczne. 

W powszec:hnym wyścigu zbrojeń musi i 
Palskii szukać bez;pieczeństwa swych granic 
w nowczesnych środkach obronnych, jedynie 
warantujących moc i siłę, którymi są lotni
wo i obrona przeciwlotnicza - gazowa, 

Polsce potrzeba skrzydeł. 

swego istnienia , LOPP organizuje ,;xv Ty
dzień" aby przez przysporzenie funduszów' 
tworzyć nowe podstawy do realizacji bezpie
czeństwa kraju. 

Tegorczny ,.Tydzień" Liga organizuje w 
chwili podwójnie uroczystej, gdyż obchód XV 
lecia istnienia LOPP zbiega się z 20-tą roczni
cą wskrzeszenia naszej Niepodległości. 

W tej uroczystej dla każdego z nas chwili 
zwracamy się do Was, Obywatele, z wezwa
niem: 

Poprzyjcie moralnie i materialnie „Tydzień 
Obrony Powietrznej i Przeciwgazowej". Stań
cie w szeregach LOPP''. 

Ozyż nie będzie to najpiękniejsze i naj
szczytniejsze uczczenie wielkiej rocznicy, jedy
nie godne społeczeństwa o wyrobionym poczu
ciu obywatelskim? Dajcie tym dowód, że tro
skę o Ojczyźnę macie nie tylko w słowach .Wa
szych, lecz również i w czynie. 

Pamiętajcie, że Liga Obrony Powietrznej i 
Przeciwgazowej to nasze wspólne dobro: im 
silniejsz;a liczba członków i środkami materię~
nymi stanie się Liga, tym bardziej wzrośnie 
beznieczeństwo WasZJego życia i mienia na. Wy
padek wojny. 

BORYSŁAW, 24.9. (PAT) - Dziskj I zbrodni padli: Rozalia Dmytryszyn lat 27, 
szej nocy nieznani sprawcy dostali się do Stefania Dmytryszyn lat 26, Martyna Ha
domu Anny Dmytryszyn w Schodnicy. kob nusi~k lat 32 i jej 6-letnie dziecko,_ or~z 
Borysławia i podczas snu wymordowalt całą Mana Dmytryszyn lat 15. Ocalała Jedyn~e 
rodzinę składającą się z 5-ciu osób, nie Anna Dmytryszyn lat 60, która w czasie 
oszczędzając 6-Jetniego dziecka. Morder- zbrodni spała na piecu. Organa bezpie
stwa dokonano prawdopod~bnie na tle nie c~e~s.tiwa zarz_ą~ziły energic~ne. dochod~e
snasek rodzinnych. Zbrodma wywarła w nia 1 Jest nadzieja rychłego ujęci.a zbrodnia
okolicy wstrząsające wrażenie. Ofiarami rzy. 

---ooo---

Sukces robotnikiw 1rzedzalni egipskiej. 
Widz~ Man. zgodziła sit; podwyższyć zarobki. 

(-) Poseł polski w Pradze odwiedził wczoraj po 
południu premiera gen. Syrovego i I oeałą powagą 
zwrócił mu uwagę na koniec7.n0ŚĆ bezzwłocznej od
powiedzi rz11du czechosłowackego na notę poblq 
z dnia 21 bm. 

(-) Rzęd sowieckj. zawiadomił wczoraj polskie. 
go charge d'affaires w Moskwie, że byłby zmu&zony 
wypowiedzieć pakt o nieagre1ji z Polskę, w razie 
gdyby Polska zajęła terytorium republiki czecho
słowackiej (śl11sk zaolzań.ski). 

Rzqd polski w odpowiedzi złcnył oświadczenie: 
1. że zarządzenia, związane 1.1 obronę państwa 

.i:eleżą jedynie od rzędu polskiego, który nie m11 
obowiązku przed nikim się z n~:h tlumarzyć, 

2. że rząd polski zna dokładnie teksty ukłudów, 
które zawierał. 

ŁóDź, 24. 9. - Wczora.i w Inspekcji_ Pra
cy miała się odbyć konferencja w sprawie za
targu w firmie Gampe i Albrecht. jak już 
pisaliśmy, zatarg ten powstał z powodu nie
uznania przez firmę delegata rabotni'ków. 
Tymczasem z powodu nieobecności kierow
nika fabryki, .który wyjechał z Łodzi nie do
szło do żadnych rClzmów i wyznaczono nowy 
termin konferencji na 3 pażdzierni.ka. 

Ponadt-0 charge d'affair~ Rzplitej otrzymał po. 
lecenie wyrażenia 2dziwienia z powodu tej demar. 

honorowania pełnych stawek płac. che, ponieważ na granicy polsko • sowieckiej nie ma 
W związku z tym odbyła się wczoraj pod ze strony polskiej żadnych specjalnych znrz11dzcń. 

przewodnictwem inspektora pracy konferencja, (-) Dziesięć linij k<1lv~owych z Czechosłowacji 
której udało się zatarg zlikwidować. Firma do Niemie~ zostało p~rwanych. Saperzy -czescy 
zgodziła się podwyższyć stawki, co zaś d-0 poz wysad:Uli w powietrze tory oraz mosty kolejowe. 
bawionego pracy robotnika, który rzekomo zo- (-) W całej Polsce odbyły aię wczoraj manife
stał zwolniony z powodu niesubordynacji, po- atacje za powrotem śl11eka zaolzańskiego do Pol.id. 
stanowiono przyjąć go z powrotem warunkowo Najpotężniej wypadła manifestacja w Krakowie. 
i zbadać, cz:t, powód jego zwolnienia był słusz (-) Wczoraj rozpoczęły urzędowanie w gmachu 
ny czy rJe, Sądu Okręgowego w Lodzi uk-0mtytuow11ne onegdaj 

A Co Z TKALNIĄ? okręgowe komisje wybol"CZe do Sejmu i Senatu o. 
kręgów nr nr 15, 16 i 17. 

Wczoraj w godzinach popołudniowych W FABRYCE W ATY... Jak sit1 dowiadujemy, w cięgu dnia dzisiejszego 
został zlikwidowany zatarg, powstały z po- W fabryce waty Jankowski i S-ka w Pa- przewodniczt:y zwołają posiedzenia wszystkich ko-
wodu zniżki stawek na oddziale przędzalni bianicach od dłuższego czasu trwał zatarg po- misyj. · · 

egipskiej Widzewskiej Manufaktury. wstały na tle wyboru deleg!ltów. Jak się oka- Pierwszą czynnośrię okręgowych komi~yj Lę. 
W wyniku 'konferencji, która odbyła się zało. w firmie mimo, że byli już delegaci, wy- dzie czuwanie nad skompletowaniem obwodowych 

poel przewodnictwem inspektora Fefermana brano drugich. Administracja nie chciała tych komisyj dla 226 obwodów, na które podzielonu zo. 
administracja firmy zgodziła się padwyż.szyć wybranych zatwierdzić, wobec .czego robotnicy stała Lódź. 
częściowo obniżone stawki, robotnicy wyra„ i urządzili strajk protestacyjny. Składy osobowe tych komisyj ustalone zostaną 
zili na to swą zgodę ) o godz. 16-ej przystą- W odpowiędzi ną to firma nie przyjęła do w najbliższych dniach. 
pili ponownie do pracy. pracy wszystkich nowowybranych delegatów w W dniu 25 bm. - jak donosiliśmy - rozpocz.nt 

Natomjast sytuacja 1łkalni w dalszym cią- liczbie 5 osób. sip prace nad sporzędzeniem spisów obwodowych. 
gu nie polepszyła się. Firma uparcie obstaie Robotnicy zwrócili się do Inspekcji Pracy z (-) Wczoraj odbyło się pod przewodni·~twem 
przy swoim stanawisk:t, a robotnicy zasta- prośbą o interwencję. Po szeregu odraczanych prezydenta Godlewskiego posiedzenie kole;ium miej 
nawiaią się nad dalszym postępowaniem. W terminów wczoraj odbyła się konferencja pod skiego, na którym ustalono nowe opłaty targowi· 
tych dniach mają zawiadomić inspektora pra I przewodnictwem insp, Szumskieg"O, która osta.- 6kowe przy ul. Zgierskiej 6 i Żydow&kiej 7. 
cy o swych zamiara<:h. tecmie doprO'IVadziła do zlikwidowania. zatargu. Przy oddziale lecznictwa Wydziału Zdrowia Pu-

Postanowiono dotychczasowe wybory dele- 1 blicznego zdecydowano uruchomić specjalny refe. 
ZLIJ{WIÓOWANY ZATARG gatów uznać za nieważne i dokonać nowych. rat walki ze śmiertelnością niemowlQt. 

W zakładach firmy St. Weigt i S-ka. przy I Poza tym przyją~ ?o pracy wszystkie~ 5 robot Na.stępnie p-ostan~~ono .u~wo~zyć trze.ci ośrodek 
ul. Senatorskięj wybuchł strajk okupa.cyjny z ników. 26 wrzesrua wszyscy robotnicy przy- zdrowui we .wscho~meJ czę6c1 . m1~sta. Osrodek ten 
powodu zwolnienia jednego z robotników i nie stąpią już do pracy, czynny będue dopiero o_d ~w1et01a :939 r. 

(-) W Domu Katoh~k1m (GdQnska 111) od-
OQO było się zebranie sekcji lekarsko • społecznej puJ 

diecezjalnym lnstytude Akcji Katolickiej pod pue

• 
ZYCIE PABIANIC. 
p;iany z noiem kuchennym 

wybiegi na ulicę. 

wodnictwem dra Mikinki. 
Ks. k:tn. Nowicki podkreślił konieczność W"f" 

tężonej pracy na polu s7.erzenia idei współpraey. -
Sekcja lekarsko - społeczna przystQpi wkrób~e do 
zorganizowania szeregu imprez. 

Ufni we własne siły, nie oglądając się na 
orzeszkody wzmóżmy nasz ofiarny wysiłek 
ńad rozbudową polskiego lotnictwa z tą samą 
gotowością, z jaką dawaliśmy ofiarę życia. i 
mienia w chwilach zdobywania wolności dla 

Kąp.lemy S~ę W SIOńCU Niejaki Dudek Michał,_zamieszkały w ~a
biankach przy ul. Pułaskiego Il 1po kłótni z 

StaR pe1sdy W t.otlzi. rodziną wybiegł pijany na ulicę z dużym no-

żem, a następnie 
opatrunku. 

(-) Pod vrzewodnictwem J. E. ks. biskupa Ja. 
sińskiego odbyło się posiedzenie Biskupiego Ko
mitetu Kolonij Letnich, który w roku .bież11cym wy. 
słał na wywczasy letnie 698 dzieci. Koszty wyniosły 

nie pozwolił założyć sobie blisko 20 tysięcy złotych. 

Z trudem udało się zalanego :krwią sza
leńca rozbroić i odprowadzić do kcmiisariatu. 

Biskupi K-0mitet równocześnie omówił akrję zi. 
mow,, która ma objęć dożywianie najbiedniejszych. 
Postanowiono wznowić wydawanie obiadów dla naj. 
biedniejszych w ku:hniach przy ul. Lokatorskiej 12, 
Obywatelskiej 2, Przejazd 13 i Drewnowskiej 72. 
Komitet zwróci się 11 odezwę do społeczeństwa łódz
kiego o składanie ofiar na rzecz najbiedniejuych. 

naszej Ojczyzny. 
Skrzydłami polskich samolotów pokryjemy 

polskie niebo. 
' Ale śpieszmy się. Może zabraknąć dla nas 
miejsca. w powietrzu. 

OBYWATELE! W obliczu piętnąstolecia 

.. :żem k.uchennym w ręku, którym .poc.zął wy-
•• L~D_2! 24. 9. --: DZis o g; 9 rano tem~eratura ~ machiwać dla wzbudzenia grozy. J:ł1epo~zy
srodm1ei;cn~ wynosiła w. sło~cu ~ 7 .. stovru. powyźcJ tal ny człowiek wzbudził PCIPłoch ws ród !tez~ 
zera. W c1ęg": ~ocy ubie~łeJ naJruzsza Cl~ło_t~ .w~ nych przechodniów, którzy 0 tym fakcie dalt 
tym samvm nueJSCU wynosiła plus 11 stopni. C1sme. I . r c .. 
nie baro~etrycwe wzrosło w dalszym ciągu do 765 znac po 1 Jl, • • •. 
milimetrów. Pogoda będzie naclal słonoczna i ciepła. Podczas szamotania S!ę ~ prz:dstaw1cte= 

Słabe wiatry wschodnie. Iem władzy Dudek poramł s1e wła.snym no 

P<>D ZNAKIEM BóJEK I AWANTUR. 
Wójci.k Franciszek, stały mieszkaniec 

Jutrzkowic pod Pabianicami, będa-c w stanie 
kompletnego zamrcr:zenia alkoholowego, na 
tknał się na ulicy Zamkowej na pełniącego 
sluz.bę policjanta, który dla spokoju publi·cz-
nego odprowadził go do komisariatu dla wy 
trzcżwienia. 

TlłUl4CE Ai-10 
Kronika Po11towi1 ~1tu1kowe11 

Za lt!'elł oelosze~ Dr metł Henryk Ziemk~w1ld 
red akc:i• •ie odpow1adt1 Chor<>by weuryczae, MOCzoplclowe I lllót• 

-. 1111&. - Orbach Sura z ul. Bóźnicznei 9 i Or- ŁóD.ż, 24. 9. _ Antoni Pałczyński, 38· GUST A \tv K O ff N b~ch Ch. z ul. ~.onstantyn_owskiei 2 \vszcz9!i letni robotnik zamies~ały przv ul. Rzgow-
.,..J&lSRa *--- r!MMlts łlaMnlla m1_ę~zy ~oba poJ~e na ulicy. l~onstai;· ·· ·· ·i· - ski ej 47 i jegb 6-letnia córka Halina dostali 

Ił 0 w r ó c 1 I slne1, ktora zhkwtdowała poltqa. gwałtownych boleści i gorączki z objawami 

1 P ł ..1 L" 51 i 70 03 ? zatrucia. Przybyły lekarz pogotowia stwier-• . ł •••••••l'O , te. 1 • . . CO KRADNĄ. . dził zatrucie mięsem i, udziel.iwszy pierwszej 
HENRYKOWSKI '·se Słer1u1la 2, Tm!ef•a 111·33 Dr P111:yjmujc ctł t - 12 i 3 - 9 w~cz. 

llpMjaiłllła 911•!'6'1ł •ea•!'J'-Fft. d:6:n17ch w niedzielę i świ~ta 06 V - 12 w poł. ..,_„,,_~ " 1-11 t " 6-ł w. I Mtchałow~k1~mu Walentemu, za1:uesz_kałe- pomocy, pozostawił Pałczyńskiego i jego cór 
, mu w. Pabianicach . przy ul. Monmszlu. 151 J ,kę na miejscu. l eeUuln7o)L. 

wł lraueulfa 9 !rut I piętro 
tel 262-96 

Pt"ZTJmuje o4 1.11 ruo, od ł-t w!«11 
w aiedztclo I łw~ta K I.li.Ili JlO poł. 

Dr ł.AGUriOWSKI 
ąecjtl:!na -or6tt w„•1711PJ'cłl, 1U.uaiiayo11 

1 8lr6n.J'ela- (~abl.net Roeatgeno . 4w1atlolecmlasy. 
p o,,.,,rócll 

Plołrkew•k• 70, tel 111-13. 
oct s-10.ao 1-2.llO 1 od ł-1.80 w. w niem. 1 n. 10-1 p.p. 

llr llled. „ lleA.. skradziono z podworza domu, w ktorym 
ff I[ L A. C i .K O W A ·M R U N O S Z T A J .N I mieszka, rower w~rto~ci około• stu złotych. 

• • . 0pco·w·ska Mama mieszkanka Kolumny pod • 
· e11J,żalct• ' i e ~ol'~~y -' > .1i.~e l alr••.c•ria i chereltf keltiece Laskiem zameldowała w policji, że niejaki Ur ZYCIE ZGIERZA 

P O W R 6 C l l. A l;>aniak Stanisław skradł jej zegarek znacznej 
PIOTltKOWSKA. 9~, tel_. 213.ff. ·"ll{')f',M~A 1. Tel 11'..&4 wartości, Fakt kradzieży miał miejsce u Mły-

pnyjl'IL. codi. 9d li - a i od ~ - r • ,..,.,1. Przyjm4je od I!. S-tO r. I od 4-8 w. narczyka Stefana przy pl. Dąbrowskiego 4. 
W podanych wyżej wypadkach kradzieży 

policja wszczęła dochodzenie, 
LE W 1 

ar. Me&. 

PAULINA 

POżAR W FABRYCE BRODACZA. 

lh. .... • 

llllWIAZIKI 
. -- ··-- -...:! ... rft keblecJ'Oll I ~ . .,... uor • ..,_,..,._ dc._yda t ~·· 

ANDRZĘJA 5, telefon 15Q-40. 

PABIANICKI PORA.DNIK KINOWY. 
Miejski Kinematograf Oświatowy przy ul. 

W dniu wczorajszym około godz, 3-ej 
po poł. wybuchł pożar w fabryce M. L. Bro
dacza. jednakże dzię'ki natychmiastowej ener 
gicznej pomocy ze strony rcbotników, nie 
przybrał on większych rozmiarów . 

Spaliły się dwie suszar,ki, oraz towar przy 
suszarkach. Claor. _keblee• I eldy SrNmiejska 28 tel. 240· 10 

Dr p RA p o R .T wsYjmU1e od U-li 1 od ..... wt-. 
JftJ1••J• „ 1.11 - „ •.• w!„ aled&. I •w1116 °' t-1 Jl.p. 

Gdańskiej wyświetla egzotycznor film p.t. „Hu
ragan", ilustrujący ciekawie dzieje miłości 
dwojga ludzi. 

jednakże fabryka vosiada suszar.ki zapa
sowe i będzie mogła być uruchc®iona już w 
poniedziałek, a najpóźn ie_j we wtorek. G D A N S K A 9 3 tel. 178-37 

PRZYJMUJE OD 3 DO 8 WIEGZ. 
w Leezaiev Z G l E R S K A 2• 

OD 10 DO 1 PO POL. 

J>r .... 

I• KANT O Ił 
Spee. chorób skórnych i wenerycznych 

PIOTRKOWSKA 90, tel. 129-45. 
Przyjmuje oct 8 -2 i od 6 - 9 wiecz. 
w niedzielę i święta od 8 - 2 po poi. 

Dr W. D1'l1Cli/l 
POWBóCIŁA 

•• TAUBENHAUS Dr ). NADEL 
AKUSZER-GINEKOLOG 

»nYJmuje od 8-9 r. 1 +--ł •· 

Z~ierska t t. Telefon 246-1)9. 

.:: WOŁKOWYSKI 
-..,Ojall1ta ohorłb wnoryna;r.i&, ~ 

I lllórll.70ll 
wznowił przyjęcia. 

Cesieln" ana, 11 Telefon 238-02 
Przyjmuje od godz 8 - 12 I oł 4 - 9 „, nltdzlelt I •wlęta 

od godz. t - J. 

AKUSZER·G1nEKOLOQ 
•I. A • cl r :a; • j a "'- Telef. 221-92 
przyjmuje od 10 - 12 i od 4 - 8 wiecz. 

Dr med NITECKI 
elaoroby 1k6r11e, weaaryc„n• ł moer.opłcl•w• 1 

powrócił 
MAWR0'1 3%, front I lliętr6 . - Teł. 111·11 

pl"Z"J'jmpj• od 1·9 lWI r. od I.IO.I w. 
w nledzłelt l hvltta -Od P.1J w JIOL 

PODZIĘKOWANIE. 

5LITER 
to znaczy : mydło do tolenia 

P1XIN 

NOCNE DYŻURY APTEK. 
Nocy dzisiejszej dyżurują apteki.: 

s1enki•t.~rcza &2 r::01~· tel. l94-03 Dr med EDWARD REICHER L•CZ RICA ·~:~:.T• 
OHOBODY SKOBNE I WENEBYCZD k 

Pn::yjmuje kobiety i dzieci od godz. ~ wiec:&. lpeojlUlsta chorćl> ".~~~1!i._ w••ft'J'onJ'ell 
1 

" • I :::11:; ISZJ. 115, l•llfO ~„~:.9!'i!1!:i 

Zarząd Pabianickiego Towarzystwa Cykli
stów jako organizator z polecenia Miejskiego 
Kom~tetu WF i PW wyścjgu kolarskie~ o roi 
strzostwo m. Pr.bianic - jaki odbył się w ubie 
głą nied.z.ielę, dnia 18 bm.. dziękuje serdecznie 
wszystkim ofiarodawcom i fundatorom hoooro 
wych nagród; rowal'zystwom sportowym i klu 
bom, firmom rowerowym i poszczególnych ofia 
rodawcom prywatnym członkom PTC i innym, 
którzy złożyli ofiary czy to w postaci nagród, 
czy też ofiar pieniężnych na ten cel oraz wszy 
stkim tym, którzy w jakikolwiek sposób przy
czynili się do tej imprezy, będącej dużą pro
pagandą sportu kolarskiego na terenie Pabia
nic, 

Jak wiadomo mistrzostwo m. Pabianic na 
rok 1938 zdobył w tym biegu dla PTC Post 
Ja.n w dosk-0nałyrn czasie 2 godz. 57 sek. 

H. Duszkiewiczowej, Zgierska 87, J. Hartm1n1, 
Brzezińska 21., W. Rowińskiej, Plac Wolności 2, 
A. Perelmana i S-ka Cegielniana 32, W. Danielee 
kiego, Piotrkowska 127, F. Wójcickiego, Naplór• 
kowskiego 27, K. Kepmfi, Karolewska 48. 

Dr med. TREPMAN 
_,.cjt.UM& ~ ~;rell. d:6n:rola, 

„,111],łłde•r~ 

ZA. WADZl.<A. 6. telefoa 23-4-12 
P'rzyjmuje •d 1-11 r. 1 od s-4 ł Dol ł-1 •· 

w a.194 ... M I 6w191& od 8-1 w t*lldate. 

rzychoclaia Wenerologiczna 
Obor. wenerycsne, 111Wnle l 1el<1uallae. 

i>pecjalay rablnet :l1:01m1etycm7. 
~ynna od 9 r. do 9. "'· Panie 1>1"2YJmuje lelcan_kobtela 
iOTRKOWSKA 88, tel. 143-63. 

P O R A D A. 3 Z r.. 

PóŁui>I'fi<W.rT28. 1:i~iot-ts ł'ieuke-..ka ,„, tel. i21-s1 
przyjmuje od S.11 rano 1 od 5-S wlees. "'2 '· •· •·•• "'· !lftl}ll. Dr. lltall:•nld. Pny 1-•I•) CHIROMANTKA - Astrolog H. w nledalelo 1 •whita od l.lll .,, poł OZJllll'f ut &altlaet l<oeat1eaa •o wazellrld1 •rz„1'1„ I . Ć 

12 Ud 1ut1s6. w„.„ •• •• ..... „„. wróciła. Godzi·ny przy1ę 
•mnwsia. -- Główna 11, m. 22, lewa oficyna. 

KREDENS pokojowy tanio sprzedam. Wia
Staszewska domość: żwirki 2, wydaw. ,,Echo". 

8 wiecz. 

Przvcbodnia Weneroloniczna ZA GOTóWKl i na~ raty ubrania i palta : 
""' m k. · d ·e z to arów bielskich Ma P. RYBACY świeże karpie zapuszczono,_od-1eozem• chor. wn917csn7oh i nfra„ola. .ęs ie i ams1 I .- w N .. k8. - . . . . S t 

POI'ICZOCHY, bielizna elastyczna. Największy 
wybór, również z małymi skazkarnl. Sprzed t1 ~ 
<leta: iczna, ceny śc iśle fabryczne. Sródrnieisk11 
nr 21, lewa oficyna. ZAWAOZ'<'.\. I; teł~f. l~2-73 I' gazyn D. 1,os•\?w1~za, owc·1~ueJs a , w bhdzie się łowienie 25 wrzesma. ana onum, 

a:rnna od s r. dot WI- Porab a -. · podwórzu. rzy.1mt1Ję obstalunki. C ojny. OTOMANĘ, garderob~. tat>czan, Jeżanke, krze.. 

P 
0~ pa11 Addm!nA ~•ta. 5 BACZNOść RYBACY I Urządzam powtórze-1 sła. stół, biurko, stoliki radiowe, ~Ptzedam ta· 

H ...; ... Lecznica nie zakończenia sezonu. Wie!.ki konkurs ło- . nio I na dogodnych waru11kach, Kiliflskie~ó 160. 
wienia ryb z wyznaczeniem 3 n~gród t. j. 1 Przeździecki. 

Lecznica „ O MEO A „ 
G ł. ó W N A 9, lei. lł2·'42. 

d I a p s ó ...,, gęsi i kaczki oraz zdjccia fotogr:if1cznc otrzy I • 
, ma każdy. Niedziela godz. S ra no . Staw me.- PIECE - kuchnie przenośne kaflowa - szamoto-

ll''UUl.ACJA trwa la komplet 5 zl z gwarancją, .a. „.t Denty1tv 0117 
ruoe naturnlne loczki i szerokie fale. "Józef" Analizy leb.nsk.l„ llalltrz1k1 Roentgen. l 

Drzyjmuj' lekane we w11:1ye!bch apecj&lnotdacb 
lek. wet. M. A. Reicha, 
Odańska. it7 

(róg Zamenhoffa) - tel. 175-77. 

cno zarybiony, ul. P:tbianicka 88. I we, wszelki e roboty zduńskie wykonuje „Koź-
minek" Główna 51. 

BACZNOść WEDKARZE! P a rk Siela n'ka, I 
awr· • 54-a tel. 191-85. lampa kwareowa. djatennła t t. 4. 

. t' U lt A O A S a ł. 
..:._ - - zz -.= 

STRZY~ENIE flÓW. 
==--=*-CZ:: =-:Z:::SZW::C:-s 

wielki konkurs rvbacki z nagrodami. Począ- SUKNIE damskie wydajemy do sz:rcia pracow
tek w nied~ielę o· god~ . 5 rano~ Pabianicka 59. niom, Radziejewski, Narutowicza ~7. 
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~ĘKA PRACiNIENIA W PUSTYNI. Trup kobiety z kartką. 
Z • d • ' ' d I Zemsta lekarza.; 

Y C I O a J n e Z r O O Do policjanta, kierującego ruchem ulicz- W zamord<YWanej rozpoznano 24-letnią 
. . ~cz;znS~ni:i;~~~~~~;o~:;e: ~{~n~ ~:i~. Montgomery1 pochodzącą z Takco~ 

- h lk d e moją tonę!". Policjant sądził początkowo, * • • na ... Wierzc O U rz Wa i~ są to tylko ~a1ucyn.acje pi1aic~!e, zmie-
nił dopiero swoie zdo1ue, kiedy ptJany wy- · 54-letni dr. K. W. Berry, znany ··tutej-

El - Fascher, we wrz~nlu. ną.łem 1.ię, Jak bryła na demi~. Oparty o dzbanie •oku pat1mowego zdałem sobie 
spraw~, łt w co rai jut wolniejszym tempie 
raczę sl~ chłodnym, orzeźwiającym,. słoc!
kim i pachnącym nektarem. 

jął z kieszeni kawał z.brocz.onego ·1'rwią szy lekarz w Olimpii i James Reddick, l.at 27. 
ciała kobiety. szofer taksówki, osadzeni zostali w aresz ... 

cie pod oskarżeniem o uprowadzenie 
Irving'a Balker'a i dokonania ohydnego na
padu. 

Zbierając się do powrotu po dłuższym pień, spoglądałem tępym wzrokiem na m'Ol

pobycie z ekspedycją naukową nad jezio- ica czarnych towarzyszów niedoli.. Ogarn~
rem Czad, postanowiłem przyłączyć się do ła ich dzika radość, której nie mogłem po
ubogiej karawany, wytr qmałych na w~zy- jąć. Sądziłem, te to przedśmiertny szał. 
stkie trudy murzynów, dobywających sól Tymczasem z kocią zwinnością zaczęli 
na Sacharze. Nie chciałem myśleć o wyjeź- na wyścigi wspinać się na palmy i jednym 
dzie z Afryki, nie przeniknąwszy do serca zamachnięciem ścinać szczytowy, najrnłod
tajemniczej, straszUwej a kuszącej pustyni. szy pęd, zwany przez nich „palmową ka ... 

I wtedy poznałem torturę, o !której nie- pustą", która, ja'k się przekonailem późnieJ, 
ma nikt wyobrażenia: torturę pragnienia. jest pierwszorzędnym przysmakiem. 

Ze zdurnieniem zauwatyłem, te wygo
dnie usadowieni u wierzchołka palm, mtt
rzyni podnosili do ust zawieszone na szyi 
glirniane garnki, I pili. pili do utraty tchu. 

Ugasiwszy własne pragnienie, jeden z 
nich ulitował się I nade mną. Podał mi na
pełniony dzban. 

Oto, w jaki sposób dane ml było zaznać 
na własnej skórze, do jakiego stop.nia słu
sznie palma uważana jest ia „drzewo 
Opat~ności". 

Jes~ to istonle drzewo Jedyne w swoim 
rodzaju. Nie tylko ratuje dziesiątki tysięcy 
istot ludzkic"n od straszliwej śmierci z pra
gnienia, ale ponad· to dostarcza materiał 
na ubrania, kapelusze, mebt.e, dywany, do
my, a takte po.tywiienie: daktyle~ 'Orzechy 
koikosowe. 

Kolorowe raisy od nlepamiętnycłi cza
sów, delekt'Ująo.' się sokiem palmowym, za 
uwafyły, it pod działa.niem palącego słoń
ca fermentuje o.n po paru godz:finach, zam!e 

Zaalarmowany oddziaf policy]ny zna
lazł w pokoju pijanego mężczyzny ciepłe 
jeszcze zwłoki kobiety, która została naj
przód pobita, na5tępnie zaduszona, a póź- Mieli oni uprowadzić Baker'a wywieźć 
niej porżnięta nożem. Do ciała jej przywią- go w odludne miejsce i tam brutalnie obić, 
zana była kartka z napisem: „Narjdroższa. a następnie lekarz próbował dokonać na 
żal mi, że musiałem to uczynić. Kocham nim operacji wyjałowienia. 
cię. Kocham cię. Twój mąż Ray." Dr. K. Berry uczynił to z zemsty, po-

Na plecach trupa oiłówkiem wypisane nl~\~a.t Bake~ •. lic~ący 37 l~t, miał ·upra-
były słowa: „Koc"nam ci~". w:ai; stom!liet n11~os~e .z zoną d~ra Ber-

Mordercą był 36-letni Ramon Lee Hug- ry ego. Baker znaJdUJe się w szpitalu. 
hes, marynarz:, !który zapoznał aię z zamor- •••••••••„---••• 
dowa.ną kobietą miesiąc temu w restaura
cji, w której pracowała ona jaiko kelnerka. 
Od tego czasu żyli oni razem. 

Mieć pragnienie, to "nie znaczy wcale 
doznawać gwałtownej' nawet c"nęcl wypicia 
czegokolwiek, to znaczy, ni~ przełknąwszy 
bd świfa pod palącym słońcem afry'kań
skim ani łyku płynu, zużywszy do ostatniej 
kropli wodę własnego ciała, być gotowym 
pod wieczór, po przebyciu dziesiątków ki
lometrów rozprażonych piachów, zaprze
dać duszę i ciafo za szlkl!!nkę choćby bru-
dnej, cuchnącej I ciepłej wody. . 

Zrozumiałem wówczas, że ludzie, do
prowadzeni do takiego paroksyzmu mogą 

Nie ma w mowie htdz.kief słów na wy
ratenie, czym jest stQpniowe nawodnlani1e, 
umierającego z braku wilgoci <>rganiz..mut 

Na razie, pijąc, nie czułem, co pij~ I by
ło mi to obojętne. Przy trzecim dopiero 

nlając się w mocn~ i wyśmienite wino. • 

sc:~~e~~~~:;1~~rs~~0:~11~~~1~sti:~;; I Il Ir Jl I~ n I lrl!l ~i~B ~rnwa 
natury. Aby ubei;pi~cz:yć w ognirstym kii-: usiłowała ste11 HllDit w rzece 
macie aok od zbyt Lntensywnego parowai-1" • 
nla wymyśla.no rodzaj gfi.nianyoh kapeluszy! Małorolny HOffmann, zam. w Czeutrwald 
do nakładania na ścięte czuby drzew, skąd zaprzągł krowę do .wozu ,i pojechał na łą.kę 

popełnić mord, byle się napić I 
Na horyzoncie, po raz niezliczony„ ga

snącym w męczarni oczom ukazała się T()

ześmiana oaza. Byliśmy pewni, it to jeden 1 ' 
więcej zwodniczy miru pustyni, i i: ?rze- ! 
kleństwem odwracaliśmy głowy. Lec:i ko
łyszące się na wietrze palmy 1tawillły ~lę 
coraz wyraźniejsze. Było ich naprawdę ktl
ka tysięcy, cudem wyrosłych w tym bev

najobficiej spłyWa upragniony napój. po trawę. Krowa 1ak wiadomo jest zwie-
. . rzędem spo'kojnym dopóty, d0ipóki nic jej 

ścieka on równflet % wcale niegłębokich nie zarbrzęczy koło ogona, no ale gdy taki 
nacięć na korze, lec:i te muszą być często bąk ukąsi ją to gotowa i w piekło wsko
otwlerane na ~owo,, gdy1 w tr01pi'k:al~ym czyć. Krowa Hoffmanna ukąszona przez 
gorącu ubliźmają srę w przeciągu kilku skrzydlatą „bestię", jak gdyby się wścle
godzin. kła, pobiegła z wozem prosto do rzeki 

•miarze piasków i kamieni. 
Widok ich przywrócił mnie do tycia. 

Skoro tu rosły i mamiły zł el en I~ sztywnych 1 

liści, musiała być w pobliżu woda. Nieste
ty, nie udało się nikomu z nas na nią na

Do fer.me~tacJI 1łużą gliniane , także, gdzie byłaby napewno utonęła, gdyż z 
otwar!e mew1elk1e, okrągłe naczynia. uprzężą i z wozem nie dała by sobie rady 

trafić. 

:..... ....... lay9 .......... __ ..... ..KO(lurEJC• 

. GĄSECKIEGO 

Winem. palm~wym upić ~lę motna na w wodzie. Dzięki bystrości umysłu woźnl
um6r ł z piorunującą «~b'k<>§cią, lecz dzla: cy, w ostatniej chwili udało się uspokoić 
łanie jego jest rozmarza1ące, do awantur 1 rozszalałe zwierzę 

Wy•u••one mydło Tukan 
nie nl•zczy nawet naj delikat
nłef •zJ'ch tkanek bielizny 

W kompletnym więc upadku ducha osu-
.... u . illk ''a' I •="' fOR81&'.1.c:lł ' bijatyk .nigdy nie pobudza. · 

Witczydskt 

M1rl1 li• •••I • litrd •••· 
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Z ZYCIEM 
Powieść 82 

Obrażona gwiazda 

e--

Artystka do reżysera : 
- Co pan sobie pozwala,? Wcho 
dzić do sypialni kobicc:ej w ka
peluszu na glewie i z cygarem 

w ystac'!J? 

.-- Ja prawie ltatdy krok twćj znałem„. Ale o tym 
pófnlej. Chcę zrozumieć to co inówlłaś tutaj do mnie, 
myśląc, te debi~ nie słyszę. Nie wszystko rozumiałem.„ 

- Mówiłam do ciebiet patrząc w twoje kochane 
oczy .. Patrz. 

Otworzyła :zaciśniętą dłoń, w której trzymała minia
turę. 

- Skąd to masz? - rdumlał się Adam. - Mój oj-
ciec zgubił tę miniaturę f nie może jej odżałować. 

- Wiem o tym. Mówił mi to. 
- Wtedy gdy byłaś u niego w Warszawie? 
- Skąd wiesz o tym? 
- Wiem wszystko. 
- Ach prawda! Przeclet powiedziałeś do mnie „Ma-

ju" •.. Skąd wiesz kim jestem?„ 
- Wiem wszystko. Ale przedtem na swoją uarękę, 

straszną udrękę, a teraz - n.a szczęście! 
Chwycił ją znowu w ramiona, przygarną bliziutko do 

siebie, tak jak si·edzieli, i zasypał całą twarz pocałun
kami. 

A potem fywo wrócił d() poprzedniego pytania: 
- Więc skąd masz tę miniaturę i dlaczego mnie szu

kał.aś? Jak, nie znając mnie wcale, mogłaś mnie szukać? .. 
- A masz czas wysłuchać opowiadania? Ono jest 

bardzo długie. 
- Mam, mam! Mów prędko i wszystko. Niech na

tychmiast wyjaśnią się powody, dla których tak bezlito
śnie krzywdziliśmy się nawzajem! Pomyśl tylko! Gdyby 
nie ten niesłychany zbieg okoliczności.„ 

- Gdyby nie Opatrzność.„ - przerwała' mu Maja. 
- Tak, gdyby nie zrządzenie Opatrzności, żeśmy się 

tu spotkali, mogliśmy byli wiecznie być w stosunku do 
siebie wrog.ami - kochając się tak gorąco! 

- I mogfibyliśmy się rozstać - nie wiedząc o na
szej wzajemnej miłości - bo ja już wkrótce stąd wy
jeżdżam ... 

- Jakto wyjeżdżasz? - zapytał z przerażeniem 
w głosie. 

- Dędę musiała. 

- Ale wyjedziesz jako moja narzeczona? 
- Jako twoja narzeczona - odpowiedziała, cala roz-

promieniona niezmiernym szczęściem. - A teraz zacznę 

opowiad.ać wszystko od początku, bo inaczej nie dojdzie
my ładu! 

- No tak, fak. Mów więc kochana moja ... Maju ... 
Nie mogła jednak mówić, bo zamknął jej usta długim 

_ROcałunkiem. 

Odsunęła go miękkimi ł.agodnym ruchem. 
- Adi... niecierpliwy chłopaku„. czy dasz mi wresz

cie mówić? .• - roześmiała się srebrzyście, tym śmie

chem, którym śmiać się umie jedynie szczęście. 
- Już słucham.„ Ale ~hyba nie będę patrzył na cie

bie! bo jak patrzę - nie mogę nie całować! 
- Słuchaj teraz - położyła mu paluszek na ustach. 

- Opowieść moja n.ie będzie wesoła.„ 
Otoczył ją ramieniem, w. drugą rękę ujął obydwie jej 

dłonie I słuchał. 
Maja zaczęła opowiadanie od chwili swego dziwnego 

snu I ujrzenia miniatury. 
A<lam słuchał, przerywając czasami koniecznym py-

taniem, lub jakąś krótką uwagą. Słuchał z przejęciem 
z palącym zaciekawieniem, z przerażeniem, ze zgrozą. 

- Więc to twój samochód odnaleziono w I.asach ka
ło Miechow·a1 - wykrzykn~ł we właściwym momencie 
opowiadania. - Czytałem w gazetach, bo wszystkie sze
roko się rozpisały~ tajemniczym napadzie bandytów. By
łem zainteresowany tą historią, ale potem wszystka 
umilkło na ten temat. Albo nic nie znaleźli, albo prowa
dzi się śledztwo. Więc cóż dalej? Co za okropne przeży
ci.a! Biedactwo moje ukochane! Tak mnie szukałaś pJ 
szerokim świecie!„ Co dalej, mów prędko ..• 

Maja opowiadała dalej aż do chwili kiedy przyjecha
ła do Staszowa, kiedy znalazł.a się w jego mieszkaniu. 

- Czemuż od razu nie powiedziałaś mi tego wszyst
kiego?! - wykrzyknął gorąco. 

-Jakże mogłam powiedzieć? .. A s.kąd mogłam mieć 

pewność., że odpowiesz mi wzajemnością„. 

- Prawda, idiota jestem ... 
- Przyjąłeś mnie zresztą tak strasznie zimno, taki 

byleś sztywny, oficjalny.„ 
- Bo jesteś zbyt piękna! Bylem wtedy przerażony 

twoją urodą i twoim czarem„. balem się ciebie„. Ale po
kochałem od pierwszej chwili... Potem, zaraz napisałem 
do ojca wypytując o ciebie. Jego odpowiedź nie była za
chęcając.a.„ pisalem do przyjaciela, który mógł o tobie 
mieć informacje. Przysłał mi - jak najgorsze ... Nie chcia
łem stać się twoją zabawką, nie chciałem przed samym 
sobą narazić na upokorzenia, miałem cię za i::ną.„ 

- Wiem„. oni prawdę ci napisali. Taką bylam d.1-
wniej.„ 

- A pamiętasz jak mi powiedziałaś, gdy jedn.ak po
mimo wszystkiego chciałem do ciebie się zbliżyć, bo 
pchała mnie miłość„ pami~tasz?„ „nie życzę sobie, aby 
moje nazwisko bJ.IO łączQne z jakimkolwiek tutaj„.''. 

I ten ton z jakim to powiedziałaś!.. Policzek - i krótka 
odprawa. Więc nie łączono naszego nazwiska ..• 

- .Tak. Pamiętam. Mściłam się za twój chlód i rezer„ 
wę. Nasza gra w st-0sunku do nas wzajemnie była niedo
bra, zła„. 

- A to honorarium? .. A ja wtedy gwałtownie szuka
łem w głowie pretekstu, by tylko dłużej móc cię u siebie 
zatrzymać ..• 

- Twoje zimne jak lód oczy, którymi zawsze n:a mnie r 

patrzyłeś, dyktowały mi te wszystkie złe słowa ... ja sa
rna tak straszliwie cierpiałam„. 

- To nasze ambicje ścierały się wciąż ze sobą jak 
dwie szpady w pojedynku! A czy wiesz co zrobiłem z ~ą 
pięciozłotówką? 

_.._ Co? 
- Jest schowana jak najcennieisza relikwiał jedyna 

rzecz, którą miałem od ciebie, jedyna!.. 

-A dl.aczego wyszedłeś wtedy z zebrania tak wcze
śnie? .. Och, jakże mnie to dotknęło boleśnie! 

- Wyszedłem, bo nie miałem siły być dłużej„ By
łaś piękna, tak porywająca w twoim szlachetnym zap:ile 
- że to było ponad moje siły„. Czułem, że jeśli zostanę 

choćby chwilę, popełnię jakieś szaleństwo. Zanadto 
cierpiałem ..• 

- A ja to zrozumiałam jako dowód pogardy dla mnie, 
jako jeden więcej dowód nienawiści... 

- Jacyż my niemądrzy byliśmy oboje! Tyle czasu 
wymordować się tak okropnie, nacierpieć! Ile czasu 
zmarnowaliśmy z naszego szczęścia! 

- Tyle bezsennnych nocy„. tyle zmagań z samą so
bą ... tyle łez„. Ale i to było potrzebne„. tak jak wszyst
ko, co przedtem przeszłam.„ Potrzebne było„. Wiem t~

raz dobrze, że nic nie dzieje się w naszym życiu bez kie
runku przemądrej i przedobrej ręki Opa trzno ści. Wszyst
ko jest ter.az dla mnie tak jasne! Gdybyś wied ział jaki:11 
byłam zerem przedtem, jakim strasznym zerem! Wprost 
pojąć teraz nie mogę, jak mogłam żyć tak jak żyłam , jak 
mogłam być tak bezgranicznie bezmyślna pusta, egois tb, 
głupia, niepotrzebna, nieużyteczna, darmozjad„. Gdy
bym była wyszła za mąż za Alfreda, .albo za innego ta
kiego pana - kimże byłabym dalej w życiu? Tym sa
mym co b_xłam wtedy. Znaczy niczym. Gorzej niż niczym. 

:(d. c. n.) 



.:Str. 4. „E C Ho·· 

t[DA l[ ~I~U[J llratetzlli. ' 

~11diam WHkHkn1emM~ 6ADZINOWE PODSZEPTY. 
Na Grochowie przy zbiegu ul. Podskar- -..rao' G Do •o w Ilf Go OG111•a. & 

jliskiej i Stanisławowskiej powstaje dzie- \W~ łr'9 • .... „. 
ęć bloków mieszkalnych Towarzystwa . . . . . 
icdli Robotniczych. Będą one zalążkiem . , W1ado~-0,_ ze na1w1ększy!11 v..:rog1em ka mi; zn.owu .żegnaj piękna zgodo małżeńska. 
zyszłc· kolonii robotniczej. z?~o małz_enstwa są .. : są~·1adk~. ,W~zyst- Gdy sąsiadki zupełnie nie zajmują się 

. J • . • • • • k1m\wstępu1ącym w zw1ązk1 małzensk1e sta swym otoczeniem (w Łodzi nie było jeszcze 
Pro1ektuje się bowiem wylrupI~rne me- le życ,zę „małego domku z jednym mieszka tego wypadki.!) jest to samo, co z awantur

budowanych, przyległych t~ren.ow nale- niem", dodając w myśli, żeby nie zmieściła niczym.i, tylko wtedy znów mąż ma preten
;::)_'ch_ do Czerwonego Krzyza i Zarz~du się tam ani jedna sąsiiadka, bo w przeciw- sje; „ty jesteś taka, że nawet nikt zaga
c1sk1~g.o, na których. T. O. R. ma w~~1eść nym razie murowane nieszczęście w rodza dać do nas nie zechce•i. 
kan.asc1e domó~ m1eszkaln_Ych. M1e1sc~, ju b<Sjki, zabójstwa, samobójstwa lub w Znów „ładna kobieta w domu, to wia-
k_torym powsta1e n~we ost~l~ ro:botn~ najlepszym wypadku _ rozwodu. domo wróg w dom dla żony. Mężowi zaraz 

! 1est W_Ybr.ane. t_rafn!e. Z?~JdUJe się bo- Każda bowiem sąsiadka, życzliwa i sym slę ona spodoba, zakocha się w niej i połe
em ~v ~1ew1elk1e1 oclłegłosc1 .od s~eregu patyczna, czy wrog-0 usposobiona - anty- ci za nią razem z całą - . 3ją, a częstokroć 
zcdsięb10rstw prywatnych 1 panstw0t-1 patyczna czy też całkowicie obojętna, ładna i umebłowaniem. 

'ycll, oraz wielkich zakładów przemysło- czy brzydb, rozjątrzy, podburzy, pokłóci A brzyd::„ - to znów ty mężu strzeż 
•ych. P ,ac pod budowę ofiar~nvaiło TOR.

1 
i rozpędzi najzgodniejsze stadło małżeń- się. Brzydkie kobiety bowiem z reguły nie 

...,iasto-;- co wpłynęło na znaczne obniiżenie skie. z.noszą mężczyzn, będą więc najserdeczniej 
· osztów budowy. Oto czego nas uczy w tej materH d<>- szymi przyjaciółkami żon i najskrzętniejs~y 

śwfadczenie życiowe. m,i doradczyniami przeciwko tobie. . Jak konieczną rzeczą było wystawienie p l' · b · t Mieszkamy przez drzwi z kobietą życz- - ani pozwo 1, ze J mąz w en spo-
1)-Ch nowyc'i1 bloków mieszkalnych na Gr0r ób b h d ·11 B d t k dł liwą. Zaw~ze nam ona rada, zawsze przy- s się z n:ą <> c o z1 • - ę ą a ugo 
chowie świadczy liczba zgłoszeń na miesz- chylna, ciągle leci z pomocą. wmawiały żonie jej krzywdę, te ta potem 
l:ania. Na 599 lokali mieszkalnych otrzyma z początku wszystko cudnie się składa, od ran_ do nocy będz•ie wiecznie się !r}ó-
110 2.520 Zf!łoszeń, odpowiada1·ących wyr- "ć · · d · b' · ó · · · t · ~ ale n·iech no tylko żona, jak to żona, cza- c1 1 rnJeć o cie 1e najl" zn1~1sze pre e11s1c. 
L~aganym warunkom. Aby bowiem móc sem dla zasady „wyjedzie na męża", zaraz W końcu mąż poruszony do głębi w.rzu-
inieszkać w nowym osiedlu trzeba być ro- owa pani ujmie się za pokrzywdzonym z śnle jak zr..:.niony lew:· ,,nie wytrzymam" i 1
'otnikiem zatrudnionym w za.kładzie pra.- „wrodzoną" słodyczą. Ten jest tym ocza- złapie rewolwer { zdu--~nym głosem wy
... y znajdującym się w okolicy osiedla i za- rowany, a żona więcej jeszcze zła. Z cza-' rzuci; „zabiję, jeśli nie prze:,;tan.icsz ii nie 
rabiać do 250 zł. miesięcznie. sem mąż jest z coraz w.lększym uznaniem wyrzucisz tej baby". 

Mieszkania w budynkach TO~u są dla przychylności „tej wyjątkowej kobiety" - Jexu Drogi! - złapie się wtedy za 
przeznaczone wyłącznie dla pracowników i wynos•i ją pod niebiosa, podczas gdy żo- głowę życzliwa, niech pani prędko leci do 
fizycznych, mało zarabiających i mieszkają- na ·coraz bardziej jej nienawidzi. P.olicji i skarży do sądu tego łajdaka, ż~by 
cych dotychczas w lokalach urągających Wreszcie zaś wyrzuca ją z domu. Na z taką świętą żoną, tak się obcl10dz·ić - i 
najprymitywniejszym wymogom higieny. to ta z perlistymi łzami w plęknłe umalo- oto: 

Wszystkie mieszkania osiedla są ska:- wanych oczętach '(ciągle z nieporćwnaną 
nalizowane· i posiadają instalacje: wodo- sfodyczą) skarży się mężowi. EPILOG. 
i;:igową, elektryczną, gazową i radiową. Rycerski du.eh męski nie może pozwolić Na ławie oskarżonych przed Sądem 

Domy nowego osiedla są trzypiętrowe. Na aby w jego domu stała się krzywda bez- Grodzkim zasiadł Józef Milecki pod zarzu 
c.:-dym zaś w niedalekiej już przyszłości upo bronnej, a „szl~chetnej" ko~iecie .i czy.ni z tern .g~ożenia śmiercią małżonce, Marii Mi-
·ządkowanym terenie urządzone zostaną domowe~o og~1ska .prawdziwe piekło. leck1e1. . 
ieleńce, miejsca dla zabaw dzieci itp. I Je.żeli ma się n.ao~wró! antypaty~z~e i . P!z~wód sądowy u~tahł, :!~ małżonk~

W kończenie budynków i oddanie miesz ,wr·og:e towarzyszki medoli lo~atorsk1e1. -:- \~1e zyJ1 w pr~y.Tdadn~J zgodzi~ dokąd się 
. aii ~o użytku nastąoić ma w końcu listo- to w1eczn~ sw_ary ~ dokuczan!a, o śmieci, a1e sp~owadtłh w sąsiedztwo. sióstr Firont-
iada rb. • górę, ps~, 1 dz.1ec1, zona d? mę~a ze skarg~, kO:VSk1ch, dwóch starych P~";'e~, z którymi 

• • • z użaleniem się, (bo gdzież biedna ma się Milecka odrazu się :zaprzy1azmła gorąco. 
zwrócić) a ten, gdy i sam nic poradzić nie Tak mi zbuntowały żonę, te nie mogłem 

Na konferencji w dyrekcji tramwajów i 
utobusów miejskich z udziałem przedsta
·icieli Koła przyjaciół Mokotowa ustalono 

że trasa nowej linii autobusowej będzie łą

może, także jeszcze na nią. dłużej wytrzymać, a w .złości to i coś po-
- Bo ty sama musisz pierwsza zaczy- wiedziałem tłumaczył się oskarżony, ale za 

nać, ty już jesteś „taka", że z tobą nikt nie bić jej nię miałem zamiaru. 
może wytrzymać i t. d. Sąd Mileckiego uniewinnił. Mimo to 

żona w płacz i wybucha przekleństwa- jednak małżonkowie .rozeszli sioę na zawsze. 
---ooo,___ __ 

zyć Mokotów z dworcem głównym. Przed 
stawiciele Mokotowa podnieśli też konieci:-
11ość zorganizowania połączenia tej dzielni
cy z Ochotą. 

* * * 
W chwili obecnej na koszt gmiąy sto

. ecznej przebywa w zakładac'i1 opiekuń
zych dla dorosłych ponad 3.000 osób, cał-

Zeznania . sześciu dziewczynek 
zgubiły niemoralnego rolnika . 

owicie lub częściowo niezdolnych do pra- Z Mog.ilna d<>noszą: 
cy. Z liczby tej 1.700 osób znajduje się w Głośna była w Mogilnie i okolicy afera 
zakładach miejskich; reszta umieszczona obyczajowa rolnika 47-letniego .Stefana Ja 
jest w zakładach społecznych. Większość błońskiego w Czarnotulu. Jabłoński mimo 
pensjonariuszy to koibiety, których jest prze że był żonaty, upodobał sobie również inne 
szło 2.000. kobiety, a nawet małoletnie dziewczęta, któ 

Dwoje małych dz~.eci IMUii 

siło sl(ł w kuchni. 
Z Jarosławia donoszą: męża, który pracuje w Jarosławiu w eh.arak 

' W godzinach rannych na Łazach, pod· te~ze pomocnika piekarskiego. W między
J arosła wiem, dwoje malutkich dzieci uległo czasie, kiedy dzieci pogrąto.ne były w sma 
śmiertelnemu wypadkowi zaduszenia się dy cznym śnie, wypadło palące się drzewo z 
mem w żamkniętym mieszkaniu. Tragiczny .kuchni na podlogę, wskutek czego zajęła 
ten wypadek wydarzył się w następujacych się podłoga i przedmioty łatwopalne. Gdy 
okolicznościach. Mieszkająca tam Maria matka powródła do domu, 3-letni chłopak 
1:;,rnń rozpaliła na kuclmi i pozostawiwszy 'Witold zmarł już wskutek uduszenia się, 
dwoje małydh dzieci w wieku 2 i 3 lat w zaś dziew.czynka walczyła ze śmiercią, da
łóżeczkach, pozamykała okna i drzwi zaś jąc słabe otnaki żyda. 
sama udała si~ do miasta ze śniadaniem dla 

S. DALBERG. może być! 
- Jak tu żywa stoję, przysiąc mogę 

Pokutu1·ąca. na wszystkie św!iętości, że słyszeliśmy jego 
głos. 

Pani Cahier, przetar•szy rano oćzy, zer - Gdzież on był? 
wała się z łóżka i tak jak stała pobiegła do - W pokoju żony, ma się rozumieć. 
,,;piadki. Minę miała do tego stopnia wzbu Kłócili się, jak wściekli. A po tym on za
rzoną, że ta zerwała się na jej widok na ró 1 czął ją katować, wymyślając od ostatnich, 
\Vne nogi: zupełnie jak za życia. Ona, biedaczka, pró-

- Na miłość boską, co się stało? - bowała się bronić, płakała, zawodziła„. 
wybełk·otała przerażona - jeszcze pani nie - Och!.„ 
widziałam w podobnym stanie !„. - I tak, aż póki sobie nie poszedł. 

- Czy możliwe? .„ Nic pani nie slysza- Konduktorowej mowę odjęło. Długą 
ła ? ... - Niedowierzająco zapytała pani Ca chwilę siedziała bez ruchu

1 
szczękając zę-

hier, zamykając drzwi. bami ze straohu. 
- O czym pani mówi? Nie rozumiem, Gdy wreszcie zdołała się opanować, 

ale strach mnie ogarnia!... zbudziło się w niej 111iedow.ierzanie. 
Pani Cahier podeszła blisko i, nachy- - Czy jednak się to wszystko państwu 

liwszy się · do ucha żony konduktora au- nie przywidziało? - zaryzykowała pyta-
1obusów miejskich, szepnęła: . I nie. Czytałam .niedawno w jednej gazecie, 

- Słyszeliśmy dzisiaj z mężem duszę ie to się zdarza najspokojniejszym i najin-
okutującą ! teligentniejszym osobom. Sama się nawet 

Pan.i Voisin ska:mieniała. bał.am przez jakiś czas żeby mi się coś niby 
- Duszę pokutującą?.„ - powtórzyła to nie pokazało. A może pań.i z mężem za 

Lik echo. - Gdzie? dużo się wczoraj najedli .na kolację„ i przez 
Odchodząca od zmysłów pani Cahier to sen mieli niespok-ojny? ... 

. i'ę~ko usiadła na podsuniętym jej gościi'l- Pani Cahier zerwala się, jak struna, o-
1ie krześle. brażona do głębi duszy. 

- Przez całą noc, ja i Euzebiusz, nie - Mówię szczerą prawdę - odezwa-
mrużyliśmy oka. Jeszcze się teraz trzęsę l ła się wyniośle - a pani wolno nie wierzyć. 
eh, niech pani sobie wyobrazi, świętej W każdym bądź raz0ie, dzisiaj z wieczora 
amięci nieboszczyk Pardit... będziemy czuwali z Euzebiuszem. żegnam. 

- Co?! I Id.ę do siebie. 
- Zjawił s ię dz1siaj nocą. - Niechże się pani nie gniewa, kocha 
- .Chybą si~ p_gństwµ P.rzyśniłQ. '.1'9 nie n.a P.ani - P.Ontszyła si.ę s~siadka - J;i 

re zwabiał do swej zagrody, gdzie dopusz 
czał się wobec nich czynów niemoralnych. 

Brudne sprawki rolnika wyszły na jaw 
i policja aresztowała Jabłońskiego. Zwy
rodnialec sta·nął przed dwoma miesiącami 
p.rzed są.dem ukręg·owym. W <:zasie rozpra 
wy oskarżony symulował obłęd. wobec cze 
go sąd rozprawę odroczył. Ponieważ .leka
rze orzekli, fe Jabłoński jest zdrów, odbyła 
się rozprawa, na której przesłuchano 6 dzie 
wczynek w wieku od 8 do 11 I.at. W wyniku 
rozprawy sąd skazał Jabłońskiego .na karę 
6 miesięcy bezwzględnego w1ięzienia. 
WM*A& MYWAWMW ·= 

tei dziś„. O 1której godzinie się to działo? 
- Jasna rzecz, że o pólnocy. Każdy 

wie, że to godzina duchów. Niech pani zo
stawi otwarte okno, .ręczę, że będziie sły
chać, chyba, te pani z mężem będą chcieli 
przyjść do 111as? Mam zamiar poprosić 
także Pierotów i pannę Pulcherię z dołu. 

- Nie w.iem, jak mąż - odrzekła za
proszona - ale ja przyjdę na pewno! 

Już przed jedenastą w mieszkaniiu pań 
stwa Cahier'ów trud.n-0 było się obr6C'ić. 
Wszyscy podnieceni i zalęknieni, z biciem 
serca czekali na zjawę z zaświatów. 

Punktualnie o jedenastej piętnaście w 
pokoju wdowy-lokatorki zabłysło światło. 
N a matowych szybach <>szklonych drzwi 
widać było wyraźnie sylwetkę krzątającej 
się otyłej osoby. Dostrzeżono, iż zaczy.na 
się rozbierać. P-0 chwiH stwierdzono, że wło 
żyła długą, szeroką n-0cną koszu'lę i w tejże 
chwili zgasiła lampę. 

Kobiety trwożliwie przysunęły się do 
małżonków, mocno trzymając kh za rękę. 

Wybiło wpół do dwu.nastej. 
- Jak państwo myślą, czy przyjdzie 

dzisiaj! - odezwał się ktoś wśród głuche
go milczenia, panującego dokoła . 

- Cicho!... Cicho !.„ - rozległy się 
przy.ciszone szepty. 

Słychać było tylko przyśpieszone od
dechy i ciężkie westchnienia. 

Czas płynął powoli, mi.nuty zdawały się 
wiekiem. Nareszcie jednak północ nastała. 
Na dźwięk bijącego woln9 zegara serca do 
sł.ownie zamarły. 

12 rozpraw s1 owvch 
. llEZWAlłTOICIOWE ICOP" 

Z Torunia donoszą: \kilka kopert ze starymi, bezwartości owymi 
Przed Sądem Grodzkim toczyła się. roz- zna~zk~mi. ~ieniędzy jednak. nie otrzyJiirnł~ 

p.rawa karna aż w 12 wypadkach prze01wko gdyz filatelista po otworzemu kopeł'I' 1 

17-letniemu Edmundowi Michalskiemu, za stwierdzeniu co zawierają, natychmiast dat 
mieszk. przy ul. Klanowicza 19. Michalski znać władzom polskim, które pieniądze 
mimo młodego wieku okazał się bardzo po wstrzymały i odesłały zagranicę. Nic też 
mysłowym oszustem, czerpiącym poważne dziwnego, że po takiej „transak::ji handlo
zyski z filatelistyki. wej" sprawki wyszły n.a jaw i młodym o-

Jak wynika z przeprowadzonych roz- szustem zainteresowały się władze bezpie 
praw, Mkhalski znając· adresy znanych fi- czeństwa. 
Jatelistów krajowych i zagranicznych, pi- Ogółem oskarżony pobrał od filatelistów 
sywał do nich listy, w których proponował polskich i zagranicznych 173 złote i 63 gro 
drogą wymiany, względnie po prostu drogą szew gotówce, 619 zł. 30 gr. w znaczkach 
transakcjoi handlowej kupno wart·ościowych polskich i znaczkach zagranicznych, wartoś 
znaczków. oi 402 marek niemieckich. Michalski swymi 

Transakcje te udawały mu się, tylko ni sztuczkami nacią~ną.ł filatelistów t:-olskich, 
gdy nie dotrzymał on umowy, jaką propo- niemieckich i szwajcarskich. Na rozprawie 
nawał w liście. Michalski zaproponował za nie przyznał się do oszustwa i twierdził, iż 
granicznemu filateliście kupoo xnaczków znaczków nie wysyłał za granicę dlatego, 
polskich bardzo wartościowycll za pobra- że „ich pod ręką jeszcze nie miał". 
noiem. W wyniku 12 rozpraw, młodociany o-

Znaczki te1 wedtug jego oce;ay miały ko szust skazany został na umiesz·czenie w za 
sztować blisko 200 zł. Gdy filatelista zgo- kładzie po·prawczym .aż do pełnoletnoś~i. 
dził się na wa.n.tnki, Michalski wysłał mu 

Nie1umlcnng adminisiraior mają"dko 
s11rzeniewierzr1 16 lt;s~eil zlo ri1. 

Ze Starogardu donoszą: świadcza, że z<>bowiązanie zwrócenia Kurii 
W listopadzie ubiegłego roku wywołało l Biskupiej 161000 zł. podpisał z obawy 

w okolicy sensację aresztowanie znanego przed aresztowaniem. Przesłochany w cha 
rolnika Augustyna Sowy, administratora rakterze świadka ks. prałat dr. Dąbrowski 
majątku Pólko w powiecie tczewskim, któ- zeznaje, że na ślady nadużyć natrafiono na 
ry jest własnością Seminarium Duchowne- podstawie pisma nieznanego autora. Po
go w Pelpinie. czątkowo stwierdzono nadużycia na kwotę 

Obecnie Sowa stanął przed sądem O- 8.000 zł. Chcąc sprawę załatwić ugodowo . 
kręgowym, oskarżony o to, że w czasie od przeprowadzono z oskarżonym Sową per-
1924 r. do listopada 1937 r. przywłasZ'CZył traktacje, w wyniku których Sowa w kan
soł>ie jako administrator majątku Pólko celariii syndyka Kurii Biskupiej z.Łożył zo
kwotę 16,000 zł. Po.nadto akt oskarżenia bowiąz.anie zwrócenia 16,000 z.ł. 
zarzuca Sowie namawianie książkowego Po przesłuchaniu ks. infułata Bartkow 
majątk'U do fałszowania kwitów. skiego z Pelpina sąd sprawę odroczył w 

Na ławie oskarżonych zasiadł również celu zawezwania dalszych świadków. 
książkowy majątku Paweł Mueuer . 

Na rozprawie sądowej oskarżeni do wi 
ny nie przyznają się. Oskarżony Sowa, D-

SOBOTA, 24 WRZEśNlA. 
Warszawa ł (Raszyn) 

ł inne Rozgłośnie Polskie. 

NIEDZIELA, 25 WRZE~NIA. 

warszawa I (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie. 

7.15 Pieśń ,,Pod Twoj~ obron~" 
i.20 Koncert poranny w wykonaniu orkiestry 
- Rozgłośni Wileńskiej 
8.00 Dziennik poranny 
8.15 Audycja dla wsi 

15.15 Słuchowski dla dzieci: „Twoi koledzy 
łej Polski'' 

9.15 Transmisja i: Cz~otochowy nroC2yl!lości zlotu 
Katolickiego ZwitU:u Młodi;ieiy Męskiej 

1 
ca- 11.45 Przeględ kulturalny 

11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowa 
15.45 Wiadomości g9spodsreze 
16,00 Koncert rozrywkowy w wyk.onan.f'u orkiestry 

Rozgłośni PoznaAskiej · · · 
16.45 Groteskowe obyczaje - felieton (z Poznania) 
17.00 Muzyka taneczna 

12.03 Poranek symfoniczny w wykonaniu &rkiestry 
Polskiego Radi1l . 

13.00 „l(siążki mojego dzieciństwa" - sili· lite. 
racki Marii Duhrowskiej 

13.15 l\1uzyl;:a obiadowa - z Poznania 
15.00 Audycja dla wsi 

W przerwie: ł'rogram na Jutro 16.15 Komedia Aleksandra Fredry pt. „Brytan Brr" 
18.00 Nasz program (ze Lwowa) 
lB.10 Koncert kameralny - z Poznania 17.05 Koncert rozrywkowy 
18.45 Fragment 11 ,,Pana Tadeusza" - recytacja 
19.00 Pięć pieśni w wykonaniu Tatiany Nolier • V\!. przerwie około g. 17.55: Chwila Biun1 

M k. . • Stud1ow azur 1e'V1caoweJ . • I 1 . . • . • . 
19.20 Pogadanka aktualna j 8.50 !r?ns~sJa z ur~zystosoi h;lec1a LOP~, .„ 
19.30 Koncert r()zrywkowy w wykonaniu kapeli lu- posmęcenia. szkoły ~owszechne.' w . Chorzc ' 
- -- oraz ze Święta KoleJarzy w Radomm 

dowej Feliksa Dzierżanowskiego oraz rh(m1 ,.!!; 19.51>-19.55 Przerwa 
20.0U Audycja dla Polaków za granie~ 19.55 Reportaż przed transmisję z Lozanny 
20.45 Dziennik poranny 20.00 Recital fortepianowy w wykonan"u fonacei;o 
20.55 Pogadanka aktualna Paderewskiego _ z Lozann .._ --
21.00 Audycja dla wsi ·-- • • . .l 
21.10 Dalszy ciąg koncertu rouywkowcgo 2o.4~ Pr~egl~d p~htyczny 
21.50 Wiadomości sportowe 20.5a Dz1enruk wieczorny 
22.00 Gochina niespodzianek - s Pomania 2l.05 „Ta • joj" - wesoła audycja (ze Lwowio 
23.00 Ostątiiie wiadomoki dziennika wierzornego, 21-40 Tran~isja ze sta?ionu. Wojsk~ Polskiego w 

komunikat meteorologiczny Warsz.aw1e C_ragmentow m1ędzypanstwowego me· 
23.05- 23.55 Program WarszaW)" Il. ci.u piłkar:,kiego Polska - Jugosławia o puchar 

Karola Piotra II (zdjęcie dźwiękowe) ori;~ win-
Łódi, .Jak Raszyn, oraz: 1 domości sportowe z Rozgłośni P. R. 

14.15 l..ódzkie wiadomości giełdowe 2.30 ~i~s~nki. w wykonaniu Janiny Kay - Kuczyń. 
14.20 Muzyka obiadowa - płyty sk1eJ 1 M1e:zysława Fogga 
17.00 Nowe nagrania rozrywkowe - płyt: i 23.10 Ostatnie wiadomości tlziennika wieczornci:o. 
17.30 Wi11d1>mości &portowe lokalne komunikat meteorologiczny 
17.35 „Wykor~tana okazja" - felieton Łódź, jak Raszyn, oraz: 
17 -~~ O wszys1~1m po troszku 8.35 Kwadrans melodyj ludowych _ płyty 
17.~a Od.~zytame programu 8.50 Gra zespół harmonistów (z Warszawy) 
21.00 ,,Pozory myl~" - czyli „O istotnej warto>ci 9.10 Odczyt11nie programu 

człowieka" - felieton 11.45 Na horyzoncie łódzkim - felieton 

I nagle śmiertelną ciszę przeszył głos, zaws~e robiącą na drutach. Siedziała wy
dobrze wsz.ystkim znany1 głos nieboszczy- godme na fotelu pod oknem z kotkiem u-
ka Pardil'a lubieńcem na kolanach. 

Zmarł on przed rokiem na deHrium tre -;-- .Czym mogę służyć? - zapytała u-
mens, zakłóciwszy przed tym okropnymi przejmie. . 
awanturami spokojne noce mieszkańców. . -:-- My względem tego, co się u pani 

Cahier'owie po paru miesiącach udręk! dziej~ od ~wóch nocy .. . Slyszeliśmy wszy
uzyskaili wreszde wyrok eksmisj1i i mieli scy, pk meboszczyk po dawnemu się nad 
się właśnie pozbyć uciążliwego lokatora, panią znęcał. Czemu p.ani nie wołała na po 
gdy śm:lerć przecięła pasmo jego żywota. moc? 

Nie mając nic przeciwko wdowie, jej Pani Pardit próbowała z początku uda-
pozwoliili dalej zostać.~ wać, że nie wie, o co chodzi. Jednak, wo-

- Ustąp się! - ryczał za ścianą ochry bee stanowczej postawy kumoszek wyzna-
pły bas pijaka. ła prawdę. 

Obecni .prze~egnal~ się zi;akiem krzyża. - Za czasów, gdy mąż, jak paniom wia 
-:- Zn?wu p:1łeś, n_1egodz1wcze ! - usły domo - zaczęła zgnębionym tonem - wra 

szeh łka~1e pam Par~1t. . . I caf do d~mu n_i etrzeźwy, była chwila, że 
- Piłem? J3:? ~1cz n-0 ~1ę. ze słowami! postanowił~~ się s!arać o separację, i wte 
Wybuchła p-1e~1elna ~łotma. Posypały j dy, ~by m1ec dowod, że nie mogę z nim 

wyzw1~ka, przeklenstw_a 1 posypały. się r~- dalej zyć, postanowiłam poprosić brata, 
zy. Nieszczęsna kobieta, zasłamaiąc się który pracuje, w fabryce crramofonów że
przed _ciskany.mi w ni~ przedmiotam!, czoł by mi na płyde utrwi:.~~ł Jedną z na;zych 
g~ła się na kolanach 1 b.Jagała o zm1łowa- nocnych awantur. Potem się rozmyśliłam i 
me. . . . płytę s~howałam do komody. Aż tu przed-

Mus1ała Wtdoczrue. upaść zemdlona, bo ~czora1, taka mnie zdjęła żałość i tęsknota 
raptem wszystko zamilkło. . ze. za~r~g~trlam ją puścić. Nie umiem po-. 

- Od~zed_łI - szep.nął C_ah1ei:. • . w1edz1ec, 1aka byłam szczęśliwa, gdy usły 
- Boję się ... - drzała, pk 1Iśc, pani szałam głos męża. Cała dawna miłość w 

konduktom~~a: . . . . mym s.e~cu o~żyła. Zdawało mi się, że go 
Roz.eszh. się powoli do siebie, lecz tei widzę 1 ze znow go prosz<; o przebaczenie. 

nocy, mkt m~ m~gł zasnąć. Zapomniałam tylko, że to może innym prze 
Rano _sąs1.adk1, od~y_wszy dług~ na:adę ~zkadzać. P~zepraszam najmocn iej. Odtąd 

postanowiły jad.noglosn1e rozmówić się z J UŻ będę we dnie puszczała crramofon. 
wdową. Zastukały silnie podniecone i ku · 0 Tł. Kw. 
swemu zdumieniu zastałY. ją! sQokpjnie ja 
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•~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ P~~i Zw. L~kMtle~any zadanawia ~anow~no zapro~ć do P~s~ r~reren~tję 
się już nad ustaleniem programu międzyna- Włoch. 

la.Dl„ z_,g ... - • b k rodowego na rek przyszły. Trzy mecze mię- Ze względu na przeciążenie kalendarzyka 
A ww_ „ 1'W „1„§a łl'O O ~„,Ó.., 1.u.P. dzypaństwowe męskie uważać należy już nie mecze z Estonią, Norwegią i Rumunią, pro-

W ki ~ ~„ WW ft mal za zakontraktowane, a mianowide z je'lcta.wane przez naszych przeciwników przy-
~DJ meczu O mistrzostwo okręgu F.ranc.ia w Paryżu, z Wegrami w Budapesz- puszczalnie do skutku nie dojdą. Możliwe 
Międzyklubowy mecz bokserski o druży- w I kk. · K . · cie i z Niemcami w Warszawie. Ponadto po- jest jedynie urządzenie meczu Polska Połu-

nowc mistrzostwo okrę.gu IKP Wima za d · · e ci11 kowalewski (IKP.) wygrał w dniowa - Rumunia we Lwowie. 
kończył się wysokim zwycięstwem IKP. ,; f:rue1t:i~J run zie · 0 • z surowym Jeszcze Sze- Ważnym wvdarzeniem będą miedz:ynaro-
stosunku 12:4. Drużyna Konarzewskiego nie w ół" d .. T s I k·11. I b dowe zawady PZLA z okazji 20-lecia 1stnie-
przegrała właściwie ani jednej walki a stra- mał p re n.lej, . ąb?rek (IKP.) walczył por w I .u s awac . n!a zwią7.kll. Pro,iektowane jest sprowadzc-

b~.ł~. i~~e~~p~~neknttyan'tv0.awl.koww~1!J.ómrl~'owne'1~e1. mc1!ęaz~a_ zd· ean1.ąi~c %h~g· m0n1i
1;i~nka~l~ieJ)edzna~o~~f:!i~;t~= nic szeregu czołowych zawodników zagra-

ł' , ym SI" W niedz1"elę dn1"a 25 bm odb d · · nicznych z różnych państw, m. in. z Finlau-
k1e1. Przed meczem starn "'unkt. I d ł . " .. e1m !e:m. - . . ę zie się na d" N .. E t .. W . N. . S 
4:2 dla Wimy, która znówvstrac7ł~ :ymg•!zaeJ· k '!J sr

0
ednie1, i:roianowski (IKP:) w spoit- stadionie ŁKS-u prz;; Al. Unii w ramach zlotu 11, orwegu, s onu, ęg1er, iem1ec, zwe 

2 pkt. na wadze. "" aniu z wczark1e~ uległ kontuzii, a że do młodzieży robotniczej ciekawy trójmecz lekko- cji itd. Zawcicly te organizowane byłyby łc1cz 
p momentu przerwarna ,tk· · ł atletrczny między reprezentacją robotniczą Ło nic z posiedzeniem komitetu europejskiego 

· zernyod a wpz~~~diy":n t~~nictznym1 , m~ckz był mi- otrzymał zasłużone z:y~ieist~~a przewagę, dzi, reprezentacją śląska i warszawską Skrą. Międzynarodowej Federacji Lekkoatletycz-
.. • we ma o cie awy Z W półciężkiej Sawi · k' (W~ ) t Trójmecz rozpocznie się o godzinie 15-ej. Rów nej. 

szesciu wal'k - cztery zakończyły sfę przed kaniu z Pietr~akiem m·"~ 1 
• ima wdspo - :oocześnie na boisku piłkarskim rozegrany zo- Jeśli idzie o lekką atlety1{ę kobiecą, to pro-

czasem. 1 d • !a pierw.szą run ę wy t · bł k · J0 ektowane sa na rok przyszły trzy mecze, a 
W ~raną a e o następnej JUŻ nJe st ł · ł s ame ys aw1czny turniej piłkarski, w któ-

m.uszej Szwed (IKP.) w spotkaniu to- 0 "' t' ··· aną mia - d · b · h mian. owicie z Holandią, .Włocham·1 i Niem-
warzvskim pokonał pew i Bł .. k' se . rym procz ruzyn ro otmczyc Łodzi, wezmą 

w·.koguciej Popielaty llkP )a.~ns ;:fo. 1~dz10wał. w ringu p. Sierota Edm. Punkto- udział drużyny Piotrkowa, Tomaszowa, Zduń- camt. 

~r·a?i·ł ~ a~~~;tęrundzie z P11utą", kttr~go fe'i~1~ I J(;dip1~f sę~~i~0:8kr·niiałf 'fite;ei ;~~~~~~ak~~~· ski~ Vf ~~· ska~~~~d~j!·!·y, na międzypatistwo 
· re spełnił na ogół debrze. ' wy mecz piłkarski Polska - Jugosławia wy- CORAZ WIĘCEJ AMATORóW 

N t 
jeżdża z Łodzi do Warszawy pociągiem popu- na igrzyska olimpijskie w 1944 r. 

a orze, na ringu i na boiskach i~~~s~~rganizowanym przez ŁZOPN około Kanada postanQwiła ubiegać się o orga-

pr a I 
_ Zarząd Łódzkiego Okręgowego Związku nizację igrzysk olimpiiskich w 1944 r. Należy o ram mprlPz •por"•..., b zaznaczyć, że o te igrzyska ubiega.ią się rów " .,, • -Ut: Atletycznego czyni do meczu zapaśniczego nieź: Anglia, Węgry, Belgia i Grecja. Szanse 

. . Kal~ndarzyk stiortowy na dzień dzisiejszy NIEDZIELA: Łódź - Rzym b. staranne przygotowania. Kanady są o tyle nie wielkie, że już w r. 1932 
~ JUtrzeJazy przewiduje w Lodzi następujące KOLARSTWO· Na torze w Hel . Mecz odbędzie się w Łodzi definitywnie we . odbyły się igrzyska za Oceanem (w Stanach 
imprezy sportowe: d 15 . . d • d enow1e o wtorek, 4 października w sali Polskiej YMCA zi·ednoczonych), co pociągneło za sobą ol-
SOBOTA. go z. ~J mię zynaro owe mistrzostwa Lodzi przy ulicy Traugutta. Początek meczu wyzna- -

PIŁKA RĘCZNA N t..-· k h IKP przy udziale czołowych kolarzy niemieckich czono na godzinę 20-tą. ReprezentacJ·a Rzymu brzymie koszty dla państw europe.iskich. . · a uv1s ac , ŁKS, duńskich i polskich • Największe szanse zd<libycia igrzysk w 
Z~e~n~z?nke. o godz. 16-ej: zawody s2czypior- P~LKA NOżNA: Mecze o mil!trzostwo kla- będzie się składać z tych samych atletów. któ 1944 r. dla siebie mają Anglia i Grecja. 
maTa zenl! 1ego o nagrodę ŁO~PR. sy A: na boisku WKS 

0 
godz. ll-eJ· WKS _ rzy dwa dni przed tym t.L 2 października wal-

~NIS. Na. kortach Makabi przy ulicy dr Zjednoczone; na boisku Wim 
0 

odz n-e·· czyć będą w Poznaniu jako reprezentacja 

l!Skt1.eerglomgMaak2a:b1p1e_rwWszyi'madzień meczu towarzy- Wima - ŁTSG; w. Pabi.anica~h nag.boi;ku S?J: Włoch :i; reprezentacją Polski. Drużyna włoska k wystąpi w Łodzi w następującym składzie: Ber 
---------·-------- ?la 0 godz. 11-eJ: Sokół - PTC l o godzi- tolli, Gavelli, Romagnoli, To.zzi, Rescloschi, Gal 

rue 15.30 Burza - Sokół (Zgierz). Na boisku legati, Silvestri, Donati. Kierownikiem d'ruży-
TYLKO 400 DOLARóW 

zarobił C~mielewski na meczu z Brandonem. 
Ostatrua walka Chmielewskiego z Murzynem 

Brandonem przyniosła Polakowi 400 dol czy-
stego dochodu. • 

W nal!tępnych walkach Chmielewski ma 
mieć zapewnione 20 procent ogólnego dochoclu 
z t~·ch mrczc'\w. 

Menaż„.· c:J.rnielewskiego Hanisław Zbvszko 
Cyganit'WJcz. ~św;c:.dczył, że już w 11atlch~dzą
cym sezon:n znnowym Chmielwski winien zaro 
bić ponad 3000 aol. Ze względu na zranienie 
(w meczu z Brandonem) Chmielewski musiał 
przełożyć zalrontraktowane przez siebie we 
wrześniu mecze na październik. 

A gdzie te 20 tys, dolarów, o których m6-
wiło się w Polsce ? 

BEZ l..ODZIAN 
lista najlepszych kolarzy - szosowców. 

Ustalona została oficjalna lista najlepszych 
polskich kolarzy na podstawie tegorocznych 
3-krotnych mistrzostw szosowych. Pn:edstawia 
się ona następująco: · 

ŁKS-u przy Al. Unii o god"Z. 15-ej: turniej ny będzie prezes p. Barisonso i członek zarzą· 
błyskawiczny drużyn robotniczycih. du włoskiego zw. atletycznego. p. Perondi. Za-

BOKS: W sali KP Zjednoczone przy ulicy ś · I k ó d d Przędzalnianej 68 o godz, 11.30 mecz o mistrzo pa nicy w oscy. t rzy gościć bę Ił w Lo zi, 
należą do extraklasy światowej. 

stwo klasy A: Zjednoczone - Geyer. W sali _ w motocyklowych międzynarodowych wy 
Filharmonii przy ulicy Narutowicza 20 o godz. !cigach 0 „Grand Prix Polski", które odbędą 
12-ej mecz o mistrzostwo klasy A: Hakoah - się w niedzielę w Warszawie, wezmą udział za 
Krusche Ender. wodnicy łódzcy. 

LEKKA ATLETYKA: Na stadionie ŁKS-u _ Wyścig szosowy 0 nagrodę przechodnią 
przy Al. Unii o godz. 15-ej: trójmecz drużyn Zarządu Miejskiego odbędzie się 2 październi
robotniczych: Ł6dź - śląsk - Skra (Warsza ka na autostradzie warszawskiej i rozpocznie 
wa). W Pabianicach na boisku KE o godz. się 0 godz. 8-ej rano. Wyścig odbędzie się na 
10-ej mecz towarzyski: Krusche Ender - IKP. dystansie 100 km. 

PILKA RĘCZNA: Na boiskach KP Zjedno· ----------------czone i IKP o godz. 16-ej: dalsze rozgrywki 
szczypiorniaka żei1skiego o nagrodę ŁOZPR. 
N a boisku LKS-u o god'L. 9 .30 rano mecz tre
ningowy dwóch teą.mów przed ustaleniem re
prezntacji Lodzi na mecz z Warszawą. 

ZAWODY STRZELECKIE Z. O. R. 
W niedziele, dn. 25 bm. na wszystkich 

strzelnicach łódzkich odbed<J się strzelania 
dla ofkerów rezerwy członków ZOR. Będ.z ie 
to zaprawa i eliminacja przed zawodami o 
mistrzostwCl Kół. 

Początek strzelań o godz. 9-ej · rano. 

BACZNOść PODOFICEROWIE REZERWY! 
W dniu 24 września 1938 roku o godzinie 

18 m. 50 w lokalu własnym przy ul. kpt. pil. 
żwirki nr 8, zostanie wygłoszony przez majora 
Tadeusza Hoszarda, odczyt p,t. „Wojna. daw
niej a dzisiaj". 

Na. powyższy odczyt z.aprasza swych człon
ków i sympatyków - Zarząd i Komenda Koła 
Ogólnego Związku Podoficerów Rezerwy w 
Łodzi. 1) Kapiak J6zef 70 pkt., 2) Kapiak M. S) 

Ki-ełba&a (wszyl!cy z Warszawy). po 30 pkt,, 
4) Wandor (Ktaków), 5) Borowski (War.) po 
25 pkt., 6) Duda (Krak6w), 7) Wyglęnda 
(Chorzów) po 20 pkt., 8)· Frankowski (Kr.), WYśCIG O NAGRODĘ „STOMIL". 

9) Wasilewski (Warszawa) po 16 pkt., 10) W czasie niedzielnych zawodów kolar-

KOMUNIKAT FEDERACJI P. Z. O. O. 
W związku z zagadnieniami o wadze pań

stwowej, jakie obecnie Naród Polski przeżywa, 
Zartąd Grodzki Federacji Polskich Związków 
Obrońców Ojczyzny wzywa członków wszy
stkich sfederowanych Związków b. wojskowych 
do przybycia na Wielkie Zgromadzenie, kt6re 
odbędzie się w Hali Sportowej w parku im. J. 
Poniatowskiego, w niedzielę, dnia 25 bm, o 
godz, 10-ej. 

Jaźwiec, 11) Wrzesiński. 12) Janik, 13) Swie- Skich na torze w Helenowłe, razegrany zo
szek, 14) Bienko, 15) Rurański. stanie wyści~ na dystansie 2000 mtr. w kon-

Lłl!tę uwat~ należy za czysto teoretyczną kurencji krajowej o nagrodę firmy „Stomil". 
gdyż brak na niej zawodnik6w tej miary, co Zwycięzca otrzyma piękny koszttlWny krysz
Starzyński, Olecki, brak również kolarzy łódz-

1 
tał. Ponad to nagrody otrzymają zawodnicy, 

Tcieh. lktórzy zajm<J miejsca drugie i trzecie. 
Nie mniej jednak plerwl!zego n& liście Ka- W w·yścigu o nagrodę ;,Stomil" startować 

pi~a Józefa należy uważa6 za najle}lszeg:o pol b~dzie ~k9ło ~p. zawodników. Odbędzie się 
11kiego szosowca. kilka eltmmac11 1 flnał. 

Obecność obowi~zkowa. Wejście jedynie za 
wezwaniami, które wydaj, sekretariaty po
llzczeg6lnych Związków Obrońców Ojczyzny. 

ODJAZD tllJTOBIJSÓW 
lWEKDt10 PIOTRKOWAi5ULEJOWI 
Z dworca przy u\ Wólczal\sklei Z3Zl4 odchodu 
o rodz. 6.10, 7.30, 8.30, 9.30, li.OO, 13.00, 15.00. 

16.30, 18.00. 19.00, 20.00 I Zl.00. 
Ooitodne połączenia do Krakowa I Katowic. 

Co aa1 fO pracy rezweseli? 
CASINO - Ludzie za mgłą. 
CORSO - Córka Szanghaju. 

EUROPA: - Przygody Robin Hooda. 
GRAND KINO: - Druga młodość. 
IKAR: - Huragan. 
JAR - Na scenie: Nasze podwórko; 

na ekranie: Noc przed bitwą. 
METRO: - Zawiniłam. 

MIMOZA: - I. Przedziwne kłamstwo 
Niny Petrówny; Il. Brutal. 
MIRAŻ - Dunia. 
OśWIATOWE: - Znachor. 
PALACE: - Pobożne kłamstwo. 
PRZEDWIOśNIE:-Narodziny gwiazdy 
RIALTO: - Zdrajca. 
RAKIETA: - Kobiety nad przepaścią. 
SŁOŃCE: - Znachor. 
STYLOWY: - Meksykańskeł Noce. 
TON - Ostrotnie z. miłością. 
URANIA: - I. Władczyni dżungli, -

_[I. Klęska białego kobry. 
ZACHĘTA: - J. Władca; Jl. Orzesznik 

mimo woli. 

Str. 5 • 

• Zycie ekonomiczne 
BAWEŁNA. 

Not<Jwana 11 dnia 23 września. 
. NOWY JORK: loco 8.25, październik 7.8%-83, 

listopad 7.84, grudzień 7.87, &tyczeń 7.88, luty 7.89, 
marzec 7.9'1, kwiecień 7.88, maj 7.85-86, czel'Wiec 
7.84, Upiec 7.84 

l,Jpper: loco 6.12, wrzesień 6.05, październik 
6.02, li~topad 6.00, styczeń 5.95, marzec 5.95 maj 
5.98, lipiec S.98 ' 

BREMA (kur~y kupna): loco 9.99, październik 
9.]5, grudzień 9.39, 1tyczeń 9.49, marzec 9.68, inaj 
9.73, li.piec 9.78 

Wal11QJ, łkWlz• I akcje 
PAPIERY PAI'JSTWOWE - NIEJEDNOLICIE. 

Dział papierów państwowych cediował nastrój 
zmienny, przy dość oiywionyclt obrotach. 

Z prem:iówek Dolarówka zwyżkowała 11 25 gr, 
3-proe. Poł. Inwestycyjna 1 emisjj obniżyła ej.~ o 
88 groszy, 2 emisji o 1 zł, a ser.ie 1 emisji nabywano 
po cenie o 50 groszy podwyższonej. 
SLABSZE USPOSOBIENIE DLA PRYW ATNYCB 

P APIERóW LOKACYJNYCH. 
Obroty listami zastawnymi były umiarkowano. 

przy słabszej na ogól tendencji. 
PAPIERY PROCENTOWE. 

Poi. Inwestycyjna 1 emhji 82.50, 1 emisji serie 
92.00, 2 emisji 83.00, Dolarowa 3 serii 42.00, Kon
~olidacyjna 1936 r. 65.50, Konwersyjna 1924. r. 69.00, 
Wewnętrzna PożycU:a Państwowa 1937 roku 6'.25, 
7% L. Z. Pańah.owego Danku Uolnego 83.%S 
8% L. z. Pań11wowe10 Banku Holnego 94.00 
7% L. Z. Banku GG1p. Krajowego 2-7 em, 83.ZS 
8% L Z. Danku Go1p. Krajow~go l e!llisji 94.00 
7% Obl. Kom. Baaku Go•p. Kraj. 2-3 em. SUS 
8% Obł. Kom. 81•lrn Gotp. Kraj. l emisji 94.00 
51h% L Z. Binku Go1p. Krniow. 1 emisji SI.O.O 
51h% L. Z. Danku Go1p. Krajow. 2-7 em. 81.00 
5%% Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj. 1 emisji BJ.O~ 
S1h% Obi. KQm. B. Geą. Kr. 2-3 i 3N em. 81..0~ 
5%% Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj. 4 cm. 81.00 
Ziemskie w Warszawie 192ł r. (gwar.) wartolc k.u~ 
ponu 60.49, Ziemskie w Warnawie S serii 64.00, 
m. WarezaW)" 1933 r. 72.00, m. Lublina 1933 r. 61.00, 
m. Piotrkowa 1933 r. 62.00 

AKCJE - PRZEW AżNIE stABSZE. 
Zainteresowanie papierami dywidendowymi było 

w dalszym ciuu duże, przedmiotem obrotów ofi~ 
dalnych hył0 siedem gatunków akcyj. 

Bank Polski 125.00, Cukier 37.75, Węgiel 34.7:), 
Lilpoip 85.25, Modrzejów 18.50, Ostrowice s. B 61.001 

Starachowice 41.75 
GIELDA ZBOżOW A. 

WARSZAWA, 2ł.9 - Un.f<lowa ·~eduła r" 
r.boiowo • towarowej za 100 kg, za towar Etandar. 
Iowy lub średniej jakości, parytet wagon Warsza. 
wa, w handlu hurtowym przy dostnwie bieięcej: 

Pszenica czerwona szklista 21. 75 - 22.25, jcdno
litll 20.50 - 21.00, zbierana 20.00 - 20.50, iyto I ~t. 
14.00 - 14.50, mąka pszenna gat. I wye. 30-proc. 
39.00 - 42.00, 50-proe, 35.50 - 38.SO, inąka iytnla 
gat. I 50-proc. 25,25 - 26.00, 65·proc. 23.5{) - 24.25, 
mika razowa 95.proc. 19.00 - 19.50 

POZNA~, 24. 9. - Urzędowa ceduła gieldr 
zbożowo • towarowej w Poznani~. 

Ceny orientacyjne: pszenica l!l.75 - 19.25, łyto' 
13.25 - 13.75, mąki pszenna gat. I wyr. 30.proc. 
35.75 - 36.75, SO-proc. 32.75 - 33.75, męka iytnła 
gat. I 50-proc. 23.00 - 24..00, 65.proc. 21.50 - "2 50 

Jutro na obiad: 
Barszcz burakowy czysty z uszkami, 

pieczeń cielęca z jarzynką, omlet z konfi
turami. 

WINSZUJEMY 
Jutro Kleofasowi. ' 
Wschód słońca 5.2S 
Zachód - 17.29. 
Długość dnia 12.04 
Ubyło - 4.09. 
:Tydzień 39. 

1111 li! !ltl!ili! liliK,R!ł8l 
60033 43 57 195 271 494 SIO 75 97 622 703 

51251 89 S'8 646 63 88ł 997 52006 17 385 422 704 
41 959 78 53085 144 258 455 609 787 860 82 912 
54112 22 556 623 6 843 77 55118 201 76 85 85 376 
416 77 549 79 88 617 916 560203 311 456 553 658 
61 734 910 57389 413 715 870 92 922 58108 428 613 
689 703 887 901 59'101 326 422 92 813 55 61 900 80 

73 686 706 47 876 126061 161 328 9f! 447 119562 120031 121322 624 123012 579 81 12UM 

1

967 75 97 66136 445 596 756 839 67402 65 690 
93 603 79 724 59 73 6 931 127270 396 619 126362 440 692 127086 165 245 501 627 98 761 88 96 826 6Z 77 919 68104 78 486 527 813 920 83 
763 808 12 60 997 128006 65 84 204 478 128000 129374 130559 729 67 131158 847 995 133195 91 69086 23Z 305 045 701 817 20. 
574 691 772 877 80 129085 172 467 68 641 349 985 134177 577 135454 859 136151 397 13886:i 70254 68 446 668 759 97 920 22 28 84 7191 
779 856 69 927. 139021 37 230 67 647 702 846 140343 677 143336 398 444 89 577 007 72Ql6 348 89 503 820 73288 Pełna tallela wygranych, 

I CIĄGNIENIE. 

Milion zł. 92055. · 
20.000 zł. - 43796. 
10.000 zł. - 21858 119475. 
4.000 zł. - 56467 67372 90133 

92028. 
2.000 zł. - 553 7630 26090 30313 

34273 39755 74062 82704 104678 106936 
122122 123700 128520 131968 143967 
144189 149738 155914 155923. 

1.000 zł. - 3045 5325 9809 12008 
25535 29215 34352 38582 42261 48448 
48966 53847 54244 54833 55175 67424 
72573 78419 78571 86433 88154 89037 
97087 106761 110209 113482 127572 
130667 130844 147126 153667 153957 
153940 150004 151391 155910. 

STAWKI. 

99 

130082 135 56 276 428 718 77 939 131004 589 832 94 144125 252 343 737 145009 89 280 536 646 793 826 9·48 74147 214 22 9Z 341 443 618 
221 65 301 10 411 887 957 132044 135 445 146062 79 794 147329 78 539 148194 431 542 150200 39 768 94 878 75029 48 84 90 117 215 510 12 
531 960 133005 244 309 94 598 858 134222 152700 153187 432 86 154070 155i76 156110 286 621 78 610 94 714 834 918 58 76007 316 804 89 949 

60020 3 835 907 39 61241 65 301 431 79 529 637 709 908 135134 265 632 919 136289 480 544 762 886 157947 5o 158189 218 832 159046 426 66 77089 227 448 85 773 907 78085 189 2Z7 5 • 
927 62052 7 189 263 326 61 475 566 620 90 734 629 894 914 33 53 137363 590 745 99 138162 Wygrane po zł. soo.- 749 822 055 79392 422 66 541 667 971 80201 
650 92 9150 61 732 3-1. 87 64087 107 9J 266 374 513 64 252 519 87 655 855 906 42 139151 485 423 512· Z5 660 87 783 811 81099 178 91 317 
37 652 738 89 900 65072 112 244 308 53 64 82 5'13 838 74. 28 218 59 28 46 63 303 611 64 798 836 75 77 471 691 771 857 82046 261 81) 481 90 (; 
659 754 837 66 66001 23 50 414 66 70 196 661 93 140143 135 66 75 919 141083 88 160 459 963 1041 46 1148 1203 63 67 1344 43 1597 83404 78 ,550 654 717 57 59 83 8ll 84004 109 
810 23 67159 242 502 639 801 96 68133 239~536 50 516 657 968 142045 65 77 207 307 18 547 1693 1738 73 98 1816 33 39 1921 39 2002 66 275 381 99 604 71 77 754 65 973 85055 335 
77 834 47 950 69015 473 95 556 62 73 625 126 832 645 865 78 143059 16S 92 231 7 304 434 72 2256 80 2430 39 59 2745 2867 3055 64 188 817 963 86068 346 402 53 559 709 27 33 87HH 
991 • • s22 118 144312 ?4 45 718 001 145080 94 3450 3526 3770 88 4097 4235 49 4361 11 l.ld329 34 85 640 908 65 88004 37 58 10 19s zo~ 

70034 64 286 345 623 765 848 53 937 710;i6 3;i7 157 88 370 413 -600 92? 33 146038 142 74 I 95 4449 4513 38 80 4675 92 4811 4988 5076 41 ~7 350 448 75 589 705 9 
«1 11 78 606 887 123·13 29 43 481 542 602 704 17 259 357 409 522 623 727 55 75 147017 24 15189 5423 13 92 5532 5533 6483 6953 58 J46 :i 250 3s3 425 51 910 900~2~4g7 4~46°~4g9~:~ 
~06 96i 1s 13022 31 136 Y 4 75 619 32 801 6~/ 51 309 35 421 ·51 51 7 584 133 46 so 860 1205 1331 1s62 7834 68 3002 3225 s1 8441 404 510 820 91114 446 638 91114 446 446 638 
.40978 96 75288 360 666 132 58 62 819 76047 10~ 148008 80 114 211 33 6 98 562 626 869 8570 93 8573 9087 9170 9210 9470 9538 ~2095 178 455 l'il 566 605 828 979 93014 168 7'5 
333 44 435 758 923 77023 92 185 344 71 554 669 149033, 79- 168 214 522 93 691 9 I 9538 10039 43 95 10423 64 10582 10680 61 629 94227 3 
722 848 990 78250 600 731 6 56 922 58 64 79138 . 1 '50114 284 378 548 730 90' 5 7' o 6 1511 "'· 10716 22 10875 10966 73 11094 11119 85 " 36 534 605 53 865 929 95013 
47912319933085779 . < • 11 1 11914 2251 95278954307053581966. 

80048 385 6 94 4'15 89 585 665 740 1 815 79 62 205 385 657 88 701 16 86 879 152017, 11304 94 11413 28 94 158_5 95013 278 430 700 35 819 66 96203 367 450 
906 47 81029 314 421 672 710 8'60 1· 82040 854 65 48 111 58 203 16 372 555 585 858 904 5112207 82 12313 12483 12563 96 12627 43 663 91 97352 69 415 565 662 761 805 98018 99 
7 324 30 42 550 666 78 78 98 73 83354 722 99 846 153154 206 67 97 325 33 468 651 824 904, 99 12954 13120 13282 13327 76 87 13434 455 623 704 17 844 99058 242 56 772 849 

954 84002 76 183 446 69 78 503 696 700 827 906 11 11 154186 258 592 742 882 92 964 155170113546 13619 14287 14442 63 14500_ 14613 100071 149 532 81 101241 415 49 76 55i 605 
85169 311 494 505 727 86004 20 72 113 306 401 7 267 355 528 80 634 80 734 156004 195 ?.33 70 14808 20 14981 58 <;J7 15255 15446 78 770 91 949 68 102909 103419 41 789 903 1049 
514 35 610 87002 80 86 143 356 700 867 983 92 480 573 99 743 55 94 157185 297 345 5!)8 1156650042 4562 1165890054 1519670535160157415116171673351630855 104137 353 85 98 589 680 712 818 64 54 78 

105101 217 69 350 98 340 430 646 773 854 967 
17508 17683 17760 97 17847 18051 18101 106236 387 562 697 712 69 89 802 991 107138 
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CZUJĘ SIĘ DOBRZE ... erni==- Robak! u dzieci~ 

s ierć przyjaci Iem ~złowi eka~~~:~~~~~~~~::~~·~~;~:~~ 
POCIEIZAIA A llAZ ·· A• czyć.. . . ~iać, dając im dużo świeżych jarzyn 

~ ~ l Nieregularny tryb życia, za mało snu 1 1 owoców. 
Zagranicą ukazała się książka p. t.: {śmierć sama, czy związany z inią ból. Na- cierpi już, prawie te śpi, śni o dniach mi-1 odpoczynku, nteodpowiednie ociżywiani.e :-- Usunięcie przyczyny ~nemii jut pierw-

imierć przyjaciel.em człowieka". Zadaniem wet śmierć na polu walki nie jest taka nionej przeszłości, co wy1nika ze słów, wy- wszystko to może spowodować rozwm1ę- szym punktem w lecze!l!fl·. Lekarstwa za
. jest odjęcie ludziom lęku przed śmier- straszna, jak my to sobie wyobrażamy. Jak rywających się z jego ust. Pytam się go cie się anemii i u dzieci. Dzi:eci ane~iczne wierające żelazo, arsz~nik t ~osfor - po

że pocieszające jest dla l<ażdego człowieka jak się czuje, odpowiac!a z trudem; słowa są blade, łatwo się męczą, nieraz mają tru magaią do odbudowania krm. 
zdanie, jakie zawiera ostatnia stronica ksią są raczej sz,eptem nikłym: „Czuję się do- dności w .nauce. -·---
żki: „Umierający jest cichy i spokojny, nie brze, bardzo dobrze„." 

ooo 

- Łagodnie przychodzi śmierć - pi-
' a~tor !Pi książki - nie tylko kiedy zja - W~DOB~WARIE lłUD~ UlłARGWllJ się u Judzi znajdujących się w pode
ym wieku, ale inawet, gdy przychodzi 
ałtownie, spowodowana nagłymi wypad 
ni, nawet po ciężkiej i długiej chorobie, 
ierć zawsze jest łagodna, przyjazna czło 
ekowi i nigdy nie jest jego wrogiem. 

Kto widział umierającego człowieka, I 
ten chciałby tu zaprzeczyć twierdzeniom I 
au.ara tej dziwnej, a tak pożytecznej i do 
orej książki. Ale ostatnia walka życia ze 
śmiercią gorzej wygląda dla oczu przyglą
dającego się jej, aniżeli dla tego, któreg•> 
śmierć ogarnia. Przed tym życie męczyło 
go, okrutna choroba powaliła go na łoże 
boleści, znosił tysiące cierpień, lecz teraz 
w chwili kiedy zmęczoną jego głowę przy 

Katastrofa kolejowa w Stanach Zjednoczonych. o~~Jwa ~i~ ~rlJ ~~-ito1niowJm mrnlł~. 
. , Jłdnoro.:zne kontraktu robotników „ 
I Rad jest ciałem, które nie tyl.ko odegrał? m!ejsca! gdzie zn.ajduje ~ię ~o_ralnia_ spra-

1la clobrocz.vnna śmierć nic już go nie bo
li. Odchodzi. I częstokroć umierający dzi
wią się, że ci pozostający na tym świecie 
płaczą, że on odchodzi, że nareszde wyzby 1 

wa się bólu i przechodzących ludzką sił~ 
wytrzymałości cierpień. Ból należy do ży
cia, nigdy nie do śmierci. Rekonwalescent 
- cierpi nieraz o wiele więcej, aniżeli czło 
wiek, który rozstaje się ze światem. I ten, 1 

który umiera, nie czuje tego, nie rozumie 
tego, bo po prostu zasypia. Pozostaje osta 
teczny sen i koniec wchłaniania w siebie 
spostrzeżeń i obrazów1 ustanie pracy m6-
7.%U· 

Autor książki, Jerzy Barbarin - Fran
uz - udowadnia swą tezę, że śmierć za 
rsze jest łagodną na podstawie szereg:.i 
ypadków opowiedzianych mu przez lu
z1, którzy jak to się mówi „stali jedną no 

W stanie Wisconsin wydarzyła się kata strofa kolejowa. Wskutek uszkodze11ia toru 
przez powódź zatrzymał się pociąg pośpie szny. Zdążający za nim drugi pociąg naje

chał na stojące wagony, wskutek czego kilkanaście osób odniosło ciężkie rany. 

---ooo 
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rewolucyjną rolę w dziejach -czystej nauki, wiła, ze za najOdpow1edn1e1szy srodek 
' ale które nadto oddaje wielkie usługi w transportu rudy uznąno samoloty. Z kopal
: lecznictwie, szczególn!e ja,ko środek służ~- ni ł~d.uje się tedy rudę na sam?lot! który 
cy do zwalczania raka. Zapasy radu, jak12 zabiera .ze sobą 2 tony. towaru t ktory dr0t-
posiadamy, są tak znikome, a produkcja je- gą_ pow1etrz~ą przenosi t~ r~~dę ~o od~alo
go tak kosztowna, że nic dziwnego, iż to n~j o 1.800 k!lometrów ~aj~hzszeJ .stacp ko
tak poszukiwane ciało stoi wysoko w ce- leiowej. Stąd wysyła się ją koleją do od~ 
nie. Dzięki jednakże odkrywaniu nowych i legł~go. o 2.~00 kilometrów Port Hop~, 
coraz obfitszyc'il pokładów surowca rado-\gdz1e się ~ te,i rudy wy~o.bywa rad. - Mi
wego i dzięki coraz bardziej doskonalącym mo tak w1elk1ch trudno~c1 transportowych 
się metodom wydobywa.nia zeń radu, ce.na dostarcz.a ~owa kopalma surowca tak bar
tego pierwiastka, która początkowo wyno- dzo obf:tuią.cego w rad, że ~ena. 1 grama 
siła 180.000 dolarów za 1 gra:m spadła obe tef{o ~a1clrozszcgo z wszystkich ciał ·kalku-
cnie do 25.000 dolarów. luje się na 25.000 dolarów. 

Rad, który około roku 1900 udało się po Na daleki~j półno~y, gdzie się znajduje 
' raz pierwszy wydobyć CuriC1-Skłodowskiej "?wa k_o~a.ln1~ pamlją. w porze. zimowej 
pochodził ze smółki uranowej z kopalni w ciemnosc1 1 p!ekielne zimno, ktore docho
Jachymowie (Joaghimsthal) w Czechach. dzi d_o 5~ stop~i niżej_ zera. Toteż budowa 
Do roku 1922 wyprodukowano z tego źró- szyb.o w .1 • pom1eszcze~ dl~ p~acowników 
dla zaledwie 23 gramy radu. W czasie woj musi dbac o dobrą 1zolaqę cieplną, aby 

. ny światowej znaleziono w Stanach Zjcdno u~hr.onić z~równo lt1dzi jak i wszelkie mro
czonych inny mi,nerał, zwany karnotytem, z I ciągi od zimna, wdziera,jącego się na 100 
którego taniej i obficiej niż ze smółki ura1- naw~t metrów w głąb szybów. Nic dziwne
nowej można było uzyskiwać rad. Ze 128 go, z: '_V tych warun1<ach angażuje się pra-
ton tego surowca można było otrzymać 1 co"".n~kow tylko na okres jednoroczny, gdyż 
gr. radu. Z tego to źródła pochodzi ów gram dłuzei malo kto by wytrzymał. 
radu, który kobiety amerykańskie zakupiły 

za 100.000 dolarów, aby go następnie ofia- PODSŁUCHANE 
rować Curie-Skłodowskie.i, dla prowadzc--
nia dalszyc'il jej prac naukowych. Do roku 

.ą w grobie". Opowiadania te były zupeł 
ie bez jakichkolwiek sentymentów, poczy 
ione serio i jasno. Psychologiczne i reli
ijne zagadnienia co do istoty śmierci nie 
ostały poruszane, a chodziło jedynie o 11-

lowodnienie, że umierający człowiek wię
cej jest już na drugim świecie, niż na na

GóraBie ws 1ego 
1924 wydobyto z .karnotytu około 250 gra- Z BAEDECKEREM W RĘKU. 
mów radu. Amerykańskie kopalnie karn0t- Państwo Smith, bogaci Amerykanie, od 
tytu straciły jednakże swe znaczenie od- bywają .P?dróż poślubną po Europie. 
kąd w r. 1923 odkryto w Kongo belgijskim Wlasnie z Baedeckerem w ręku zwie
bogate złoża rud, z ·których na 10 do 40 d~_ają Paryż. Auto państwa Smith mija ja
ton otrzymywało się 1 gram radu za cenę kis gmach. zcj biednej ziemi i umysł jego jest uspo

ojony ową słodyczą nieznaną ina ziemi kt5 
daje jedy.nie śmierć. Przy długich cho

bach jest to. rzeczą zrozumiałą, ale i przy 
nagłych wypadkach można tezę tę udowod 
-iić. śmierć przez utopienie, elektryczne 

DWU POLA!lłOW. 
70.000 dolarów. - Dear - zapytuje małżo.nek, -

Nowym ważnym zdarzenierr, w dzie- gdzie jesteśmy obecnie? 
jach produkowania radu stanowiło, dokc..... - Na 268 stronicy, najdroższy. 
nane w r. 1~30 przez Gilberta La Bine od- - Weil, jak dojedziemy do 275 stro-

rażenie, zatrucie gaz,em, zasypanie, eks
plozję, zastrzelenie. Upadek z samolotu lub 
.skały, a nawet pogryzienie przez dzikie 
zwierzęta, straoenie na szubienicy i zatru
cia oraz głód, jest tylko dramatyczną i o
krutną w naszych wyobraźniach, ale przy
tomność odbiega bardzo szybko, i człowiek 
nie czuje cierpień, jest już duchem na dru
gim świecie, i nie wiele dba o swe marne 
ciało. Krzyki, jakie wydaje często na sku
tek cierpień, to resztka przyzwyczajeń cia
ła, to odruchy nerwów. 

Historyk Zjednoczenia Polsko - Rzym
sko - Katolickiego, Mieczysław Haima:1, 
doniósł, że dwaj Polacy w San Francisco, 
Błoński i Bardzi11ski odkryli, że w okorcy 
~~s Gatos w Kaliforni znajduje się góra 
Bielawskiego „Mount Bielaski". 

O górze tej z.naleźli oni niedawno temu 
wzmiankę w gazecie ameryka11skiej, dono
szącej o wypadku automobilowym. Zaczęli 
więc mozolne badania, co do historii te.i 
góry, aż wreszcie w miejskiej bibliotece w 
San Francisco znaleźli książkę Heleny Mo
drzejewskiej pod tyt. „Memories and Im
pressions of Helena Modjeska", zawierają
cą nieco szczegółów o Bielawskim, oraz 
jedną mapę, na której była oznaczona Mt. 
Bielaski. 

wiedzieli się, że Kazimierz Bielawski był 
kapitanem inżynierii w armii austriackiej. 
Widząc rzeź szlachty polskiej w 1846 ro
ku, jaką Austria wywołała w Małopolsce 
kapitan Bielawski porzucił służbę w armii 
austriackiej i przybył do Ameryki i w ro
ku 1850 osiadł w Kalifornii. Znalazł zaję
cie w U. S. Land Office jako inżynier i i:lo 
konał pomiarów góry, która .nie była zmie 
rzona. Po dokonaniu tych pomiarów na
zwał ~ górę swym imieniem, co też zo
stało odpowiednio zarejestrowane w księ·-
gach kalifornijskich. · 

Szczegóły te posłano do odnoś,nego 
biura ażeby z historią góry Bielawskiego 
i życiorysem Polaka, który oddał wielkie 
usługi Ką)ifornii, zapoznało się bliżej spo

krycie rud uranowych w północnej Kana- ny, to wrócimy już do hotelu. 

d.zie. łi~iej~ce, .w ~tórym pokłady tej rudy w POśPIECHU. 
się zna.1dują !ezy 111emal na północnyn{ kole w niedziel 0 of d · · · · 
podbieg1~nowym, · ~a zup.clnym odludziu i przykrzo.ny kuiy~ek: z uwnyir~u~Je%via si{ l~
pustkow1u. Rudy jednakze odkryte przez paii' do ó " . w g osie 
L B' • k 1 · 1 mu m w1. 
~ 111e a o aza y s:ę tak bogate w rad, że _ Szkoda · t k · · · 

mimo olbrzymich trudności transportowych j wła. . t ik ze a pofno przyszedf~s, 
okazał? się założenie kopalni opłacalnym. I czo1s;l;e co y o sprzątnę am po podw1e-
Obecn1e kopalnia ta jest czynna i wydoby- · . . . 
wa rudę z które· otrz mu·e si 1 _ . Mała )o~s~a: - Wuic1u, wujciu, mamu
du na 6,'5 tony sjurow!a. J ę gram ra j s1a tak się spieszyła, że aż rozbiła imbryk. 

Surowiec ten musi zostać z kopalni prze I KOMPLEMENTY. 
tran.sportowany. do Po;fl.-~ope, od~egłego o - Staje się pani z dnia na dzień młod-

Strach przed śmiercią Z książki Heleny Modrzejewskiej do- łecze11stwo amerykańskie. 
z ~orą. 4.000 k:lometrow 1 tu dopiero pod- sza. 
cla1e się go procedurze, preparującej zeń I - O, bez «omplementów! 

najgorszą rzeczą przy śmierci, nie zaś --ooo-

AD AM CZEKALSKI· 
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- Bardzo ładnie to pan wszystko wykoncypował, ale 
mnie to we.ale nie przekonało i nie odstręczyło. 

- Doprawdy? Ale ba! Pani jesteś przecież kobietą, 

a tej nacji nie zdołałby przekonać nawet święty Jan Zło
tousty. Wiem ja coś o tym z własnego doświadczenia ży
ciowego i nawet nie chcę podejmow.ać próby. Dla mnie, 
dla nas w ogóle, kwestia ta jest zresztą calkowicie z1-
łatwiona. A teraz, czy pani pozwoli odprowadzić się du 

domu? 
-Chwileczkę jeszcze - rzekła Armand.a, powsta-

jąc. - Zatem - odmawia mi pan stanowczo? 
- Jak najbardziej stanowczo. 
- A jeśli ja jednak pójdę śladami panów? 
- Ale tylko na własne ryzyko i odpowiedzialność. 

- Bien. 
- Bien. Uprzedzam jednak, że wyprawa w dżungl~ 

za którą nawet zapłaty spodziewać się nie można. 

- N'importe! Zdaję sobie doskonale sprawę z nie
bezpiecze1istw dżungli, gdyż znam ją z moich stron ro
dzinnych. 

- Tutejsza dżungla jest daleko groźniejsza, bo p:-a
wie wcale nie zbadana, a dzicy Dajakowie, to nie radośni 
malaje. 

- Mniejsza o to, co i jak jest. Dla mnie na razie naj
ważniejszą kwestią jest: czy mam iść z panami po dobrej 
woli, czy też iść za w.ami wbrew waszej woli. 

Jerzy \l'zruszył ramionami i spojrzał na Ruszczy~a. 

'Jastało mikzenie, którego długo nikt z nich nie przery
wał. W końcu Armanda odezwała się znowu. 

- Jakże więc? 

- Rzekłem, p,ani. A co do reszty - umywam ręce: 

1\cdaktor naczeLn;:: Franciszek Probat 

rad. Zupełny brak dróg prowadzących do - Zgoda, powiedzmy, co drugi dziei? \ 

- A pan? 
- Niechże pani nie żąda od nas spełnienia niepodo-

bieństwa! 

- Dobrze. W takim razie pójdę osobno. żegnam p::1-
nć.w ! 

- Pozwoli się pani odprowadzić? 
- Dziękuję. Jeśli nie lękam się dżungli borneańskh:j, 

nie ulęknę się i huraganu. 
Zmierzyła ich obu wzrokiem obrażonej królowej 

i z namaszczeniem, ale i elegancją opuściła salon. 
- Ot, masz diable frak! - wybuchnął Jerzy. I cóż 

my teraz poczniemy z tym fantem? Ten uparty babsztyl 
pójdzie naszym śladem i zginie z całą pewnością! · 

- Rzeczywiście, to fant dość przykry. Gdyby n;e 
huragan, postawilibyśmy naszych ludzi na nogi i ruszyli 
bez zwłoki w drogę, ale w obecnej chwili to niemożliwe. 
Hurag.an rozgoniłby nas po puszczy, że i za tydzień nie 
pozbieralibyśmy się do kupy. 

- Najlepiej zrobimy, gdy pójdziemy na razie spać. 
Jutro zastanowimy się jeszcze nad tym. 

- Słusznie! Ale odwagę, to ta panna Armand.a ma niz 
byle jaką. Na taki huragan wychodzić z domu!.. 

- Pal ją li9ho ! Dobranoc. 
- Dobranoc. 

xn:. 

Naz.,, L• „ L u oznaczonej godzinie wyruszyli całą kara
waną z Balik-Papan, mając na piętach Armandę. Szła 1a 
nimi w odległości kilometra drogi n.a czele swoich· kana-

ków, uzbrojonych w remingtony i ręczne karabiny m1-
szyno~e Tompsona. Gdy karawana Ruszczyca zatrzy
~ał~ się na wypoczynek, o tej samej godzinie zatrzyma~a 
się 1 uparta dama, utrzymując wciąż jednakowy dystans 
między swoim i ich obozem. 

. Z początk~ szli utartym szlakiem, po tem mniej w;ę
C~J znanym, nie doznając żadnych przeszkód. Na mogile 
S.1r Waltera Raleigh odpoczęli całych trzy dni, aby nabrać 
.sił. do _d~lszej drogi, którą częstokroć trzeba było wyci„ 
nac wsrod poplątanych lianami gąszczy. z dnia na dziei1 
dżungla stawała się coraz bardziej dziewic'">:ą, corr'l tr:i
d'.1ie~s~ą- ~o przejścia. Dopiero gdy przeszli jecren iej 
p1ersc1en 1 wydostali się na stepy - uciążliwość podró
ży stała się mniejszą. Od paru dni nie mieli w karawa
nie. Ruszczyca żadnej wiadomości o swojej tylnej straży, 
to jest o Armandzie i jej karawanie. 

Macphe~son, który najbardziej z całej karawany in
teresował się losem pięknej panny Player, zaczął się 'l;e 
na żarty niepokoić. 

__: Może jej się co złego stało? - zagadnął raz Ru
szczyca podczas południowej siesty. - Jak pan myślin? 

- No, skądże ta nagła troskliwość? - odrzekł Ru
szczyc. - Przecież umyłeś pan ręce. 

- No tak, prawda, ale to było w Balik-Papan. A tu 
jest dżungla, gdzie każdy prawdziwy dżentelmen ma pra
wo i obowiązek okazać pomoc kobiecie, zwłaszcza ~dv 
kobie~ ta jest biała i piękna. 

Ruszczyc przymrużył oczy i spojrzał z uśmjechem na 
Jerzego. 

- Jak pan sądzi - zagadnął znawu Macpherson 
- czy nie należałoby posłać kanaka na zwiady? 

Wydawca: Jan Stypułkowski. 
fa redakcit odwwiada Romo 1"..-..ńsW 




